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Na parę godzin przed zagajeniem Ciała 

prawodawczego francuskiego biorąc pióro 
do ręki, niebędziemy się zapuszczać w prze 
widywania: jaką też w obecnych okoliczno 
ściach politycznych Europy może być mo 
w a tronowa Cesarza Napoleona. Wszelako 
zapisać tu należy, że niedostrzegalny nigdzie 
owego niespokojnego oczekiwania, jakie zw y­
kło było niegdyś poprzedzać każde odez­
wanie się tego monarchy, owego uczucia 
miotanego między obawą a nadzieją, które 
kazału w jego słow ach szukać zawsze za­
powiedzi faktu wcześniej czy później spełnić 
się mającego. Zmiana ogólnego pod tym 
względem usposobienia nie służy w cale za 
dowód, aby z obecnych stosunków nic in 
nego niedało się wnioskować, prócz przeko 
nania o konieczności przedłużenia tego sta- 
nu rzeczy; lecz świadczy ona jedynie o tero 
że zaprzestano wierzyć, aby Cesarz Napo 
leon niepotrzebował z żadnemi liczyć się 
trudnościami, i że dość było dla niego chcieć 
aby wykonał co zamierza. Nie zbywa atol 
na przykładach, jak najsilniejsza wola i nie-j 
poślednia liczba śro d k ó w  ja k iem i rozrządza, 
nie wystarczała mu zawsze do przywiedze- 
nia zamiarów swoich do skutku.

Czy się przyzna dziś do tej słabości swo  
jej, czy też uzna, iż przeszkody przesifgały  
jego rachuby i środki ? Skutek ztąd jeden. 
Widzimy właśnie, jak się w tej chwili łamie 
Cesarz Napoleon z trudnościami, które mn 
sprawa mexykańska stawia. Że sprawy poi 
skiej zaniechać musiał, temu nie dziw, gdyż 
trzeba na to było albo jak stryj jego rzucić so 
bie wprzódy pod nogi pół Europy, by do 
trzeć nad Wisłę, albo też umieć przenieść 
wojnę wschodnią z bezludnych skał krym­
skich na niziny dolnego Dunaju i Prutu; 
lecz m ocować się dotąd bez celu i bez wido 
ków za dalekim oceanem, to świadczy jedynie 
0 tem, że najzimniejsza rozwaga nieuchro- 
ni od błędów w polityce. Sprawa mexykari- 
ska ma to do siebie, że prócz pieniędzy i 
lodzi nie można jej było poprzeć żadną si­
łą  moralną, ani jakąkolwiek usprawiedliwić 
polityczną potrzebą. Jako fakt, rząd Cesarza 
Maksymiliana mógł nabyć podstawy i zostać 
^legalizowanym przez dobro publiczne; lecz 
jako wprowadzony siłą obcą, i tą siłą  pod­
trzymywany, rząd teD nie posiada w sobie za­
rodu żywotności. Na ogólne położenie polity­
czne wywiera jednak sprawa ta w pływ  potę­
żny, bo nietylko materyalnie osłabia Prancyę, 
ale nadto podkopuje znaczenie i powagę 
Cesarza Napoleona, a bystrości jego polity­
cznej zad aje  wielki uszczerbek.

Gdyby sprawa m exykańska stała się by­
ła  podstawą przymierza francusko - austry- 
ack iego , charakter jej byłby w cale inny. 
Byłaby ona bowiem przybrała dla Francyi 
cechę konieczności politycznej i jako taka 
przestała być dla siebie ce lem , a zamieniła 
się w środek, w narzędzie. Ale gabinet w ie­
deński niechciał był dawniej wiązać się in­
teresem dynastycznym z polityką Francyi, 
owszem osamotnił Francyę i pierwszy pod­
kopał wiarę w trw ałość tronu mexykań- 
skiego i w skuteczność pomocy francuskiej.

zapóźno wiązać polityką m tsykańską  
in eresów europejskich obu mocarstw, które
s ania u sobie potrzeba obustronna, jak 
to juz mnvm razom :
zaliśmy. na tem miejscu wyka-

Eoro'»' h i e n i e  to ry i Francyi Je8t przeciwstawieniem  
wspólnej polityce prusko-rosyjskiej. Zbliżę 
niu temu W łochy nie stoją już na zawadzie 
ale jeszcze przeszkadzają utrwaleniu się sto­
sunków przyjaźni między obu temi mocarstwa 
mi o tyle, o ile same uważać się będą jako 
w stanie nienormalnym, tymczasowym, wym a­

gającym pewnego zamknięcia. Przygotowania 
są ku temu, aby kw estya w łoska jeżeli nie 
na zawsze, to na długi czas usuniętą zosta­
ła  z szeregu trudności tamujących swobodę 
ruchów tak Francyi jak Austryi. Konwen- 
cya wrześniowa prowadzi do tego, a w tyńi 
już roku ma ona być ostatecznie wykona­
ną; prowadzi dalej do tego usiłow ane prze* 
Francyę zagodzenie kwestyi d łu g ó w  pań­
stwa papieskiego, a wreszcie przyznanie 
autonomii włoskim prowineyom Austryi, co 
liibq nie zaspokoi w zupełności żądań w ło ­
skich, ale odbierze gabinetowi florenckiemu 
nozór do nowych nalegań w Paryżu i przy­
sposobić może kombinacyę polityczną, dziś 
zawczasu stanianą na pierwszym planie, alia 
niekoniecznie bezwzględnie na odepchnięcie 
zasługującą.

W związku Austryi z Francyą spoczywa 
zarówno kwestya w łoska, jak wschodnia, jak 
nawet kwestya polska; nie leży w niej je­
dnak kwestya mexykańska, i dla tego roz 
wiązanie tej kwestyi stało się prawie niepo 
dobnem bez ustępstwa ze strony rządu fran 
cuskiego, a jest tak naglącem , jak natar 
czywemi są przedstawienia rządu Stanów 
Zjednoczonych. Jak kwestya mexykańska 
stała się niewątpliwie jedną z niemałych 
przeszkód w popieraniu przez Francyę spra 
wy polskiej w r. 1863, tak i dziś nie prze 
staje ona być ciężarem przywiązanym do 
nóg Francyi i osłabiającym swobodę ru 
chów jej polityki. Czy Cesarz Napoleon zdo 
ła  się uwolnić od tego ciężaru inńćzej, jak 
rzucając niepowrotnie w morze niepamięci 
wszystkie ofiary dotąd w niej poniesione 
Ażeby poświęcić M exyk, nie dość samej od 
wagi, bo potrzeba i tego, aby tę klęskę od 
w etować sobie zwycięztwem na innem miej 
scu, i to tak spiesźnem, iżby nieprzyjaciele 
Francyi nie byli w możności korzystania 
t  tej chwilowej porażki. Otóż przygoto 
w a ć  eię d o  tego  o d w e tu  —  w y m a g a  m o ż e
tyle czasu, ile potrzebuje utrwalenie stosun­
ków przyjaźni Francyi i Austryi i zamknię­
cie k w esy i włoskiej.

Gdyby m oina dać zupełną wiarę wiado 
mości telegrafem przed parą (łniami poda­
nej, jakoby Cesarz Napoleon oświadczył 
Stanom Zjednoczonym, iż gotów jest w yco  
*ć swe wojsko z Mexyku, jeżeli gabinet 

washingtoński uzna Cesarza Maksymiliana; 
natedy powiedzielibyśmy, że uważamy ten 
wypadek za najważniejszy w chwilowem  
położeniu polityki europejskićj. W oświad- 
[ zeniu tem bowiem w ładcy Francyi można- 
)y widzieć ultimatum, postawioue nie w kw e­
styi wojny ale w kwestyi zasady: to jest: 
albo uznajcie to co Francya za sprawiedli­
we uważa; albo siłą  zbrojną słuszność tego 
jopierać ona będzie; albo więc będzie in- 
terweneya, albo jćj nie będzie, skoro po­
wody Francyę do nićj zmuszające, przez 
Stany Zjednoczone usuniętemi zostaną.

Byłoby to grubym błędem sądzić, aby 
naród wielki i państwo potężne m ogło kie 
dykolwiek wyznawać doktrynę absolutną 
nieinterwencyi w sprawach, które powstają 
między ludami cywilizowanemi, swem isprzy 
mierzeńcami i przyjaciółmi. Takie postępo­
wanie byłoby wyzuciem się z odpowiedział 
ności nieodłącznój od dzierżenia wład»y. 
Męża stanu rzeczą jest osądzić, kiedy inter­
weniować a kiedy się powstrzymać od tego 
należy. Są okoliczności, w których oboję­
tność lub nieczynność stoją na równi ze 
wspólnictwem lub złym czynem. Nie rozwi­
nąć potęgi narodu na korzyść sprawiedli­
wości, jest to w pewnych okolicznościach 
udzielać protekcyi czynnćj niesprawiedliwo­
ściom. W podobnych przypadkach, charak­
ter ludu szlachetnego nie pozwala mu trzy­
mać się zdalą, i wszystkie siły państwa bę- 

ą wtedy poświęcone, jak bywało zawsze  
w obronie porządku i prawa.

Cały ustęp powyższy, któryby wziąść mo­
żna za komentarz artykułu sześćdziesiątego 

rugiego z Syllabusa, w którym najwyższa 
władza kościelna orzek ła , że zasada niein­
terwencyi nie może być za absolutnie pra­
wdziwą uważana, przeciw czemu tak liczne 

głośne podnoszono protestacye, cały ten 
ustęp nie jest naszym. Są to wyrazy Timesa, 
dosłownie powtórzoue, z wyjątkiem , że tam 
g d zieśm y  napisali „lud potężny lub szlache­
tny” dziennik ten pisze „lud an g ie lsk i, a 
tam gdzieśmy mówili „państwo** on stawia 

Anglię”- W yrazy te przyszły nam na pa­

mięć, bo dadzą się i do Francyi zastóso 
wdć, a nawet lepiój niż do Anglii. Czy Me 
xyk jest taką okolicznością wymagającą ip 
terwencyi — to rzecz inna. A le wszak Times 
p osiad a , że wyrok do męża stanu należy. Na 
poleon III jest bez wątpienia takim mężem 
używa sw ego prawa i Anglia mc przeciw  
interwencyi francuskićj jlowiedziećby nie mb 
gła, gdyby się monarsze Francyi podobało 
takie ultimatum  Stanom Zjednoczonym po 
stawić. A le bardzo niepew na, czy Amery 
ka będzie zdania Timesa. Podstaw'a sprawie 
dliwości w  polityce przyjęta, oparta na 6 
gólnem uczuciu moralności, b y ła b y  m ole  
silniejszą a w każdym razie słuszniejszą w 
sprawach interwencyi, aniżeli sąd pojedyń 
czy męża stanu, choćby on się zw ał Ceza 
rem lub Napoleonem .

Dziennik wiedeński Neue freue Pressse wy 
liczywszy na wstępie artykułu z d. 19 b. m 
Czechów, P o lak ów , Słow ieńców  i Madzia­
rów jako przeciwników stronnictwa centra 
listycznego, N iem ców -A uatryaków , przy 
swaja sobie wyrazy Fryderyka Wielkiego 
wyrzeczone do jenerała K eitha, z którym 
objeżdżał pobojowisko: „Patrz jenerale, z ja 
ką to hołotą QcanaiUe) w alczyć roi przy 
chodzi !**..¥, bumu

Excusez du p e u , powiedziałby Francui 
my zaś powiemy: znamy ten język i tę po 
gardę. Tym językiem przemawia zawsze der 
Drang nach Os/en; ztą pogardą występuje za­
wsze germanizacya. I języka tego i tej po­
gardy nikt lepiej nie zna od G alicyi: prze­
m awiała pierw szym , okazyw ała drugą za­
wsze cywilizująca tamże biórokracya, w (y 
bec narodow ości, którą IV. fr. Pretse szy 
dercż'0 „interesującą** nazywa.

Niech więc kto chce dziwi się i oburz 
ua tę zarozumiałość , na ten cynizm. M 
dziwić się nie możemy, oburzenia dawno 
nam już nie stało. My patrzymy zimno, c^ 
taki wyskok spowodować mogło, bo zwy 
ale ,nieco łagodniejsze formy przybiera ta 
zarozumiałoać. Gniew jest szlachetniejszy i 
czynem się wyraża. Gniew wybucha, ale 
nie czeka: „czekać możemy”, czekać bę
dziemy, powtarza N. fr. Presse. Radość lub 
bojaźń śpiew a wprawdzie głośno. R*do 
wać się nie mają czego Niemcy-Austryacy, 
jak się sami nazywają. Jako Niem cy, oglą 
dają się na Frankfurt, a ten patrzy na Ber­
lin. Widzą Cesarza w Peszcie, a w przy­
szłości i w Pradze; w idzą go wszędzi 
przyjmowanego przez ow e „interesujące 
narodowości okrzykami wdzięczności za spra­
wiedliwość, jaką zapowiedzińł, okrzykam  
w języku każdej narodowości w łaściw ym . 
Czyżby m iał ich strach ogarniać ?... Nie, to 
niepodobna wobec takiej austryackiej h o 
ł o t y ,  z jaką mają do w alczenia! Cóż więc 
przez nich przemawia ? Oto złość niemocy, 
aby pozoBtać czemś więcej niż Austryakiem— 
Niemcem-Austryakiem. Bo na to trzeba wró 
cić do dawnego, inaczej słow a Fryderyka 
W ielkiego w ustach N  fr. Presse będą tylko 
śmieszną parodyą godną Tribouleta bawią­
cego się szpadą Franciszka I.

A teraz niech nam wolno będzie zwrócić 
8 ę do innego wiedeńskiego dziennika die 
Presse, z którą niedawno bardzo przyjemną 
mieliśmy polem ikę, i zapytać, jak jej się 

bdoba język (nie powiemy jej koleżanki, 
o nie chcemy jej ubliżać, ale) organu stron­

nictwa centralistycznego niem ieckiego i jego 
dia narodowości uczucia? Zarzucała nam 
Presse niechęć, i pytała o przyczynę. Pyta­
my ją nawzajem : jakże mają się łączyć

olacy , i to solidarnie , jak tego chciała,

b arb arzyń stw o  czy li n a ro d o w o ść  nie zn ik ła  ? 
A le niem niej p ow tarzam y, ż e  się  ob aw iam y  
w alk i z g e r m a n iz a c ją , bo straszn ą  za w sze  

j e s t  w a lk a  z siłą  p rzyodzianą w  form ę c e n ? 
tra lizacyi b iórokratyczuej, a p rzem aw iającą  
za w sze  tym  języ k iem  za rozu m ia łości i po 
g a rd y , jaki Presse n a w et w  W iedniu  u s ły ­
sz e ć  m oże, a  który nas zm usza do o d p o ­
w ied zi w ton ie , pism u naszem u n iezw y k ły m , 
bo ch a ra k tero w i p o lsk iem u  z a w sz e  w strę ­
tnym

KORESPONDENTA CZASD.
L w ó w  19 stycznia.

(z) Pomiędzy odczytauemi na posiedzenia dzi 
siejszem sejmoweai licznemi uowerni petycyami 
/.najduje się petycya wiceprezesa Towarzystwa go­
spodarskiego o ndzieletie zapomogi Zakładowi 
dublańskiemu w kwocie 1,575 zlr., zauim stała 
sub weneya ach nalaną będzie. Petycyę tę popiera 
poseł L u d w i k  S k r z y ń s k i ,  oznajmując, że rzecz 
jest nagli, albowiem fundusze tak zostały wyczer­
pane, że na przyszły miesiąc nie ma już czem 
opłacić profesorów. Wnosi zatem, ażeby rzecz tę 
jako naglącą odesłać do komisyi budżetowej, któ 
ry to wniosek przyjęto.

Książę M a r s z a ł e k  oznajmił o przybyciu po 
8ła Jarosławskiego Władysława br. B a d e n i e g o ,  
który do sefccyi czwartej przyłączony został.

Złożono do laski marszałkowskiej następujące 
nowe wnioski:

Poseł Rektor Ma j o r  o subwencyą dla zawiąza 
nej w łonie Towarzystwa Naukowego krakowskie 
go komisyi fizyograficznej, na przeciąg lat dzie 
sięeiu, której to subwencyi wysokość, sposób u 
życia i kontrolę Sejm oznaczy.

Poseł Leszek B o r k o w s k i  o uznanie języka 
polskiego językiem  urzędowym sejmu, Wniosko­
dawca żąda, aby w niosek-jego uzuaoy jako na­
glący bez poprzedniego drukowania odesłany by 
do komisyi regalamiuowej, której przekazany zo­
stał wniosek X. Pietrasiewicza odnoszący się do 
języka. Wniosek o uznania nagłości poddany pod 
glosowanie, poz<>sUł w mniejszości.

Poseł Ludwik S k r z y ń s k i  o uwzględnienie 
w ordynacyi wyborczej ważności przemysłu i 
handlu, i powiększenie liczby posłów miejskich 
w sejmie odpowiednio interesowi miast. Wydział 
ftrajowy ułoży projekt i przedłoży go jeszcze na 
tej kadencyi sejmowi.

K o m i s a r z  rządowy zawiadomi! I-.bę, iż termin 
do wnoszenia reklamacyj kadastralnych rozporzą 
dzeoiem ministerstwa z dnia 16go b. m. o d r o  
c z o n y  został do trzech miesięcy. Izba oświad 
czerne to przyjęia oznakami zadowolenia.

Następnie poddaje książę M a r s z a ł e k  poc 
rozstrzygnienie Izby kwestyę wyboru p. Ambro­
żego J a n o w s k i e g o  do komisyi szkolnej. Na po 
oiedzeniu, ua któreai wybór ten przedsięwzięto, by 
lo obecnych posłów 128. P. Janowski otrzymał 
głosów 64 a zatem do otrzymania większości bez­
względnej brakło mu jeduego tylko głosu. Zacho- 
dzi tedy pytanie: czy podczas głosowania znajdo 
wali się wszyscy owi posłowie w sali, inaczej bo 
wiem p. Janowski miałby dostateczną liczbę gło 
etów za sobą. Marszałek zapytuje: czy Izba nie 
zechce przez powstanie oświadczyć się co do przy 
jęcia wyboru p. Janowskiego, tak jak to uczynio 
no przyjmując tym sposobem wybór posła Poto 
cfciego do kouiisyi propiuacyjnej. Poseł Bo  

h e ń s k i  sprzeciwia się temu, czyniąc uwagę, że 
untea wypadek nie może być porównany z obe 

cnym, bo wybór tamten posła Potockiego został 
zatwierdzony przez Izbę dopiero po trzecbkrotnsj 
roprzedniej próbie glosowania, żąda przeto, aby 
ponowić wybór i teraz, gdyż nie ma niu nagiego, 
coby temu stflo na przeszkodzie. Postł Z y  b l i ­
ki  e w i c z  przypomina, że według przyjętych zwy­
czajów parlamentarnych, tan tylko kto glosuje, 
liesy się za obecnego. Poseł S k r z y ń s k i  sprze- 

iwia się dowolnemu w ten sposób tlomaczenio 
ustawy wyborczej; p. K r z e c z u n o w i c z  chce za- 
stóiować w tym razie przep sy ustawy ściągające 
się do wyboru członków Wydziału krajowego 

kuryj sejmowych, czemu sprzeciwia się poseł 
R o l e j e w s k i .  P. K u l c z y c k i  twierdzi, że tylko 
głomjących winno się liczyć, kto nieobecny traci 
gło?. Es. K u r y ł o  w i c z  i kuku innych Ru-iiuów 

świadczą, że podczas głosowania wyszli z sali; 
s. N a u m o w i c z  powiada, że z tego powoda 

wybór p. Janowskiego nie potrzebuje ponownego

graniczyć w ten sposób zakres wydziału krajowe­
go w zarządzie funduszami indemnizacyjnemi, by 
tenże stał się jedynie wykonawcą orzeczeń władz 
rządowych; co do drogiego objawił rząd zdanie, 
w skutek uchwały w Radzie państwa w n  1862 
powziętej, że ndzielone patentem z dnia jl3 paź­
dziernika 1857 ze skarbu państwa uposażenie fan- 
daszu indemnizacyjnego galicyjskiego w kwocie 
rocznej 2,500,000 złr. nie uważa za stałe i nie 
zmienne, lecz jako zaliczkę pod warunkiem mo­
żności upomnienia się o zwrot tejże, odmówił też 
zobowiązania się do wypłaty jej w antycypacyj­
nych półrocznych ratach w razie odebrania przez 
Wydział krajowy zarządu fonduszów indemniza 
cyjnych.

Pod tak.emi warunkami, a mianowicie dopóki 
stałe i niezwrotno uposażenie fandnszu iudemuiza 
cyjuego galicyjskiego ze skarbn państwa orzecz - 
oe nie będzie, tudzież dopóki nie zostanie doko­
nają obhawidacya należytości pomiędzy skarbem 
państwa a krajem, nie czuł się Wydział krajowy 
w prawie przyjmowania na siebie odpowiedzial­
ności, połączonej z zarządem funduszów indemui- 
zacyjnych, które to roztropne i oględne postępo­
wanie Wydziału krajowego, Komisyn uznając i 
pochwalając, zgodnie z tem zapatrywaniem się, 
przedkłada Izbie następujące wnioski do uchwały:

Po pierwsze, aby Wydział krajowy wstrzymał 
się z odebraniem fanduszów indemaizacyjoycb kra­
jowych do chwili ostatecznego załatwienia sprawy
0 stałe uposażenie tychże fanduszów ze skarbu 
państwa: powtóre objawić życzenie, aby rząd wy­
gotował i przedłożył sejmowi wniosek co do osta­
tecznego załatwienia tej sprawy; po trzecie, aby 
w Komisyach indemnizacyjnych zasiadał ze strony 
Wydziału krajowego obrońca interesów krajowych, 
w tym samym charakterze i z tym zakresem dzia­
łania, jaki dotąd w tych Komisyach przysłużą za­
stępcy skarbowemu.

Przeciw wnioskom Komisyi przemawia poseł 
Z b .y s z e w a k j . Nie-zgadza on się z tem, aby nie 
odbierać zarządu fanduszów indemnizacyjnych, lecz 
sprawę odracząć. D o zarządu należy głównie li- 
kwidacya wynagrodzeń za zniesiono powinności 
nrbaryalne, przyznanie wynagrodzenia i ekstabu- 
iacya kwitów. Dwie pierwsze czynności są już 
niemal ukończone. Co do dotacyi ze skarbu pań­
stwa wypłacanej, jest ona położona w budżecie 
tegorocznym, nie ma zatem wątpliwości, że ją rząd 
przyznaje. Kraj obowiązany jest tylko do spiaty 
jednej trzeciej części sumy indemnizacyjuej. Gdy 
sejm uchwalił pobór dodatku indemnizacyjnego, 
byłoby niekonsekwencyą usuwać się od zarządu 
całym funduszem, tem bardziej, że dzisiejsze mi­
nisterstwo skłonue jest oddać takowy.

Poseł Ł a w r  o wa  ki  wyświeca w długim opisie 
tok całej sprawy w Wydziale, początkową różnicę 
zdań w tej rzeczy w gronie Wydziału krajowego
1 przyczyny zmiany póżaiejszej w zdauiu w ię­
kszości. Zdaniem posła Ławrowskiego, rząd odda­
ją : kontrolę poboru dodatku indemnizacyjnego, przy­
znał najważniejsze prawo krajowi i dosyć uczynił. 
W r. 1861 większość Wydziału była za odeora- 
uiern zarządu fanduszów indemaizacyjuyób, i w tym 
duchu zostały wypracowane wnioski do przedło­
żenia sejmowi. Mniejszość była przeciwną odbio­
rowi, widząc w tem zwiękbzenie wydatków po­
przestając na przyznanem przez rząd prawie kon 
t:< li. Wszelako, gdy w skutek uchwały Rady pań- 
Nt<va zakwestyonowaną została subwencyą wypła­
cana rocznie ze skarbu państwa w kwocie 2,500,000 
złr., którą Wydział uważał za stała i niezWrotne 
zobowiązanie skarbu państwa, większość przystą­
piła do zdania mniejszości Wydziału krajowego, 
by wstrzymać się z odbiorem zarządu funduszów, 
dopóki sprawa uposażenia ze skarbn państwa o
tatecznie załatwioną nie będzie, inaczej bowiem 

przyjmując taki ciężar, możnaby kraj narazić na 
ielkie niebezpieczeństwo.
P. Z y b l i b i e w i c z  żąda cd Wydziału bliższych 

Wyjaśnień, co go spowodowało do zmiany zdania 
od r. 1863 i przedłożenia dzisiaj odmiennych wnios­
ków sejmowi. Powód obawy o powstrzymanie na­
dal uposażenia fandutzu indemnizacyjnego ze skar- 
ba państwa nie wydaje mu się dostateczny, gdyż 
wątpliwość taka nie iest uzasadnioną. Wprawdzie 
Rada państwa w r. 1862 wyraziła swe zdanie co 
dj żądania zwrotu kwoty funduszowi indemniza 
cyjuemn galicyjskiemu ze skarbu państwa wypła­
canej, wszelako ufthwała Rady państwa z r. 1865 
całkiem jnż inaczej na tę rzecz się zapatruje i 
jrzyznąje w zasadzie, ża się Galicyi wynagrodze- 
jie  ze skarbu państwa należy., Przypuszczać nie 
wolno, że rząd zobowiązań swych w tym wzglę­
dzie nie dotrzyma. Zapytuje więc: czy Wydział 
krajowy zapytywał już w tym i rzedmiocie obe­
cnego rządu, i czy znane mu zdanie tegoż w tri 
mierze?

z ż y w io łe m , który w y ra ża ją c  s .ę  tak  n ie - f s ie r d z e n ia  Izby gdyż jest tem s*meai ważny; 
J 7 * • * * książę M a r s z a ł e k  czyui wniosek, aby na przy-

nawistnie w chw ili, gdy iin szkodzić nie 
może, dodaje tylko: „czekać możemy ?“
Czegóż mają się od niego spodziewać Po- 
aey, gd y b y , czego Btjg «ie da, d o c z e ­

k a ł  s i ę ?  Nie długo zaprawdę potrzebo­
waliśmy czekać, aby ją przekonać, że od­
ro wiedź nasza była -równie szczerą jak 
prawdziwą. Nie lękamy się germanizacyi, 
nie lękamy się o naszą narodowość; a do­
statecznym na to dowodem, ż# eię lękać 
o nią nie mamy powodu, byłoby, że żyw iuł 
niemiecki narody, które od wieków germa- 
riizuje, cywilizuje, dziś jak dawniej za bar- 
jarzyńców uważa i nazyw a hołotą, z którą 
bić się musi. N a cóż się w ięc przydała 
germanizacya, skoro po wic ko wem  wspól- 
nem pożyciu i w alce nic się nie zm ien iło ,

gzlość dla unikuienia podobnego nieporozumienia, 
ci co się wstrzymują od głosowaoia, wrzucali do 
uruy kartki białe niezapisaue, a liczba wrzuconych 
kartek będzie stanowiła o liczbie obecaych.

Po takim sporze, który dosyć dłago się prze 
ciągnął, w>bór p. J a n o w s k i e g o ,  do kouaisyi 
«zko|nej został przyjęty, równi i jsk  i wniosek 
księcia Marszałka. Przystąpiono do wyboru człon 
ka Wydziału krajowego z grona podów  posta­
ci śei większych w miejsce p. S m a r z e w s k i e  
go. Wybraoy poseł Juwenal B o c z k o w s k i .

Z porządku dziennego odczytuje poseł S t a r o ­
wi  ej  s k i ,  sprawozdawca kouiisyi funduszowej, 
sprawozdanie tejże o fauduszach indemnizacyjnych. 
Sprawozdanie uwydatnia dwa główne pnn- 
kta w przebiegu rokowań W ydziałi kraj iwego z 
rządom w tej sprawie. Pierwszy dotyczy samego 
zarządu funduszem indemuhacyjnym; drogi obo 
wiązka stałego uposażenia tegoż funduszu ze skar­
bu państwa. Co do pierwszego, rząd zamierzał o-

K o m i s a r z  rządowy oświadcza, że trudności 
w oddaniu zarządu fanduszów iudemuizacyjnycb 
wynikły nie z braku dohryoh chęci rządu, lecz z 
odaiienuego zapatrywania się ua rzecz tę: Wydział 
irajowy uważa dotacją ze skarbu państwa jako 
uie zwrotuą, opierając się na patencie mónarszym z 
di.ia 17 kwetuia 1848; rząd przeciwnego jest zda­
nia, chociaż bowiem w pomieuionym patencie o- 
rzeczone jest wynagrodzenie zuiesionych powiuuo- 
śpi ze skarbu puństwa, jednak § 8 tegóz pateutn 
powiada, że środki i sposoby pokrycia wynagro- 
d/.iunia w dr. dze ustawodawczej wyjaśnione będą. 
Patent z 27 wrześn a 1848 r. postanawia wyna­
grodzenie ze środków krajowych, a w postano­
wieniu uajwyższem z d. 13 października 1857 r. 
irzenzaczsjącem ua dotacyę fnndnsŁU iudemniza- 
eyjnego r. czcą kwolę 2.500,000 złr. ze skarbu 
fiań-itwa zastrzeż <ne jest pra»o nporocicnia się o 
zwrot. Z tych tedy nutaw póż liejszyeh od pierw­
szego patentu z d Ja 17 kwietoia 1848 nie da się 
wyprowadzić powinność zapłacenia całej kwoty 
indemnrzacyjnej ze skarbu państwa. Jeżeliby tedy
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zostały przyjęte wnioski komisyi i nchwalono po 
zostawić rządowi inicyatywę w załatwienia ostate 
cznem tej sprawy, rząd widziałby się w niemożno­
ści dokonania tego w powyższym duchu, a rzecz 
cała przeciągłaby się w nieskończoność. Ponie­
waż zaś wyjaśnienie i przyspieszenie tej sprawy 
jest pożądane, przeto p. Komisarz rządowy prze 
mawia za odebraniem zarządu funduszu indemni-ISanie 
zacyjnego, a kwestya oblikwidacyi należności po-1 rzeki, 
między skarbem państwa a krajem może być o 
sobnó traktowaną i później załatwioną. Go do za 
siadania delegatów krajowych w komisjach, to lu­
bo jest zbyteczne, bo likwidacye wynagrodzenia 
są już niemal ukończone, rząd nie ma nic prze 
eiw kontroli i na nią chętnie zezwala.

Poseł Ł a w r o w s k i  w odpowiedzi na zapyta­
nie p. Z y  b l i k i  e w i c z a  zawiadamia, że Wy-

gminy G u s z t y ń s k i ó j  o wypłatę należytości 
za roboty około drogi, wstrzymaną z powodu 
wniesionego w tym przedmiocie rekursu, odesłano 
do prezydyum Namiestnictwa dla przyspieszenia 
»prawy. Tamże przekazano petycyę gminy Ta r -  
n o w c a o uwzględnienie przypadających na nią ko­
sztów konkurencyjnych przy robotach wodnych na 

w kwocie 500 złr. w interesie spławności

Poseł K o z ł o w s k i  referuje jako drugi sprawo­
zdawca komisyi petycyjnój prośbę knratoryi Za­
kłada nar. im. O s s o l i ń s k i c h  o wyłączne p ra­
wo wydawnictwa polskich książek szkoluycb, w 
tym sposobie, jak  prawo to udzielone zostało co 
do wydawnictwa szkolnych książek ruskich tutej­
szemu instytutowi stauropigiańskiemn. Kuratorya 
podejmuje się do pełnienia wszystkich zobowiązań

V a r y a  18 stycznia.

dział krajowy traktował w tym przedmiocie z dżi-1 ciężąoycb na dyrekcyi wydawnictwa książek szko 
siejszem ministerstwem, bo czas od lipca był zbyt nycb. Komisya uznając wysoko wynikające ztą 
krótki do traktowania tej sprawy. Dodaję także, korzyści dla kraju i młodzieży szkolnćj przekaza 
iż łacniej było w Radzie państwa bronić sprawy ła petyoyę knratoryi Zakładu nar. im. Ossoliń
fanduszu indemnizacyjnego galicyjskiego, aniżeli 
krytykować postępowanie Wydziału krajowego.

Na ten zarzut gorąco odpowiada poseł Zy b l i -  
k i e w i c z. Powołuje on się na czynności posłów 
polskich w tej sprawie, na usiłowania posła 8  m o l 
k i ,  na mowę ks. Karola J a b ł o n o w s k i e g o

skieh prezydyum Namiestnictwa ze szczególnem 
zaleceniem wyjednania u władz właściwych przy 
chylnego zadosyć uczynienia prośbie.

Petycyę miasta S t a n i s ł a w o w a  o pozwolenie 
otworzenia czytelni, o co miasto bezskutecznie ( 
starało się u przeszłego ministerstwa, przekazano

Izbie panów, i wykazuje, że głównie tym to usi- do przychylnego uwzględnienia Namiestnictwu, ró
łowaniom należy zasługa zmiany zdania w Radzie 
państwa i je j uchwała z r. 1865. Żałuje atoli p, 
Z y  b l i k i o w ic z , że zasiadający w Radzie pań­
stwa przyjaciele i stronnicy posła Ł a w r o w s k i e  
g o  nie dzielili tych usiłowań i nie przyłożyli się 
do obrony funduszów indemnizacyjnych gali­
cyjskich.

Wnioski komisyi popiera poseł K r z e c z u n o -  
dowodząc, że przy braku pewności stałej

wnież jak  drugą prośbę tegoż miasta o obsadzę 
nie opróżnionćj od r. 1862 katedry p o l s k i e g o  
języka i literatury przy gimuazyutn Umtojszem 
Poseł K r z y s z t o f o w i c z  czyni przy tćj petycyi 
uwagę, że katedra rzeczona wprawdzie już zoBta 
ła obsadzoną, wszelako profesor mianowany jest 
chory i potrzebuje zastępcy, na którą to okolicz­
ność przy przekazaniu niniejszćj prośby Namiest­
nictwo uwainem uczynić należy.

Petycyę p. Ludwiki L e ś n i o w s k i e j  o pozwo
wicz dowodząc, że przy braku pewności 
subwencyi ze skarbu państwa nie można odbierać
zarządu fanduszu indemnizacyjnego, bo mogłyby I lenie miewania odczytów w Myślenicach dia cze 
zajść wypadki, iż brakłoby fanduszu na opłatę ładzi rzemieślniczej, popiera poseł W ę ż y k ,  przy
kuponów i wylosowanych obligacyj, a  poseł W ę -----1---------* ‘ -
ż y k  wzywa komisarza rządowego aby się kate 
gorycznio oświadczył, czy dotacya w kwocie
2.500 000 złr. będzie stale wypłacaną tak jak  do

3d, gdyż oświadczenie to stanowczo na rezultat 
_ osowania wpłynąć musi.

taczając zasługi na polu nauczycielskiem i piśmien- 
niczem p. Leśniowskiej; petycya przekazana Na 
miestnictwu do uwzględnienia. Petycya rzemieślni 
ków miasta Rzeszowa o zmianę ustawy przemy 
ulowej z r. 1859 i przywrócenie dawnych urządzeń 
cechowych, przekazała Izba Wydziałowi krajowe-

K o m i s a r z  rządowy powtarza, że rząd nie po-1 mn, gdy żadna więcej w tym tak dla przemysłu 
czuwa się do obowiązku spłacenia ze skarbu pań- krajowego ważoym przedmiocie nie nadeszła pro- 
stwa całej kwoty indemnizacyjnej, gdyż taki obo śba, by tenże zebrawszy odpowiedne daty staty 
wiązek z przytoczonych powyżej patentów wy pro- styczne, po gruntownem zbadaniu przedmiotu, stó 
wadzić się nie da. — Wszelako ze względów słu- sowne przedłożył wnioski. Z powoda tej petycyi 
szności, że przyrzeczenie takie dano, a później zabiera głos poseł G n i e w o s z  i mówi obszernie 
zmieniono, że kraj zrujnowany jest w niemożno o wpływie wolności przemysłowej oa wzrost rze 
ści płacenia wyższych dodatków indemnizacyjnych, miosł i dobrobytu krajowego. Grono nauczycieli 
rząd chętnie poda rękę do załatwienia sprawy na ludowych powiatu H o r o d e ń s k i e g o  przedłożyło 
podstawie wniosków Wydziału krajowego z roku projekt obszerny reorganizacyi urządzeń i stosuu- 
1863. Na tern wyjaśnieniu komisarza rządowego I ków s z k o l n y c h ,  w którym proponują zaprowa- 
zakończyla się rozprawa ogólna, a  szczegółową dzenie konferencyj nauczycielskich, wydawnictwo
odroczoao do ju tra.

L w ó w  20 stycznia.

(z) Po odczytaniu protokółu na posiedzeniu dsi 
siejszem sejmowem wniósł p. Z y b 1 i k i e w ic z, 
ażeby na przyszłość wymieniać mówców, tudzież 
przemówienia komisarza rządowego; wniosek ten 
upadł. Urlop ośmiodniowy otrzymał poseł D z i e ­
w o ń s k i .  Poseł G r o c h o l s k i  dla słabości zdro-1 prośbę tę przekazać komisyi budżetowej. Poseł 
wia uozęszcaać na posiedzenie nie może. Zawia- P i e t r u s k i  bacząc na smutny stan funduszów kra 
domił także sekretarz Izbę o ukonstytuowaniu się jowych i niemożność zadosyćuczynienia jej, jest 
komisyi statutowej dla miast, która obrała prze- ze przejściem wproBt do dalszego porządku dzien- 
wodniczącym posła B o r k o w s k i e g o ,  sokreta-jnego. — Zdanie to popiera poseł S k r z y ń -

ciasopisma dla nauczycieli, zakładanie czytelń, le 
psze uposażenie nauczycieli, emeryturę, zakładanie 
seminaryów nauczycielskich i t. d. Projekt ten ró­
wnie jak  prośby miast: B r z o z o w a ,  S t a r e g o  
S ą c z a ,  J a s ł a ,  S a n o k a  i K a ł u ż a  o założenie 
szkół powiatowych z funduszów krajowych prze­
kazano komisyi szkolnej.

Gmina B u c z ą c e  prosi o pożyczkę 100.000 złr 
na odb udowanie dotkniętego pożarem miasta. Spra 
wozdawca komisyi P a s z k o w s k i  wnosi, aby

rzem p. Z a t w a r n i c k i e g o .
Ks. Kuryłowicz wniósł interpelacyę do księcia 

Marszałka, jako przewodniczącego Wydziału kra­
jowego w sprawie głodowej. Zapytuje: k i.dy  mo­
żna się spodziewać rozdawania zapomóg. Z in- 
terpelacyi ks. K u r y ł o w i c z a  dowiadujemy się, 
w jak  przerażającym stopnia klęska niedostatku 
szerzy się między ludnością. Z powoda tego po­
wstały już choroby, tyfus głodowy zaczyna poże­
rać ofiary nędzy, cena wszystkiego dobytku spa­
da niesłychanie, przez co ubywa włościaninowi o- 
statnie źródło poratowania się w nędzy. I tak: 
w Buczaozu i Potoku płacą sztukę bydła najdro­
żej po 12 złr., konia zdolnego do roboty kupić 
można za 80 centów; a cena najmu dziennego ro-

s k i, twierdząc, że jeżeli prośba ta ma być prze­
kazaną na to tylko, aby tam bezskutecznie była 
odrzuconą, to komisya budżetowa odstępuje za­
szczyt takowego załatwienia komisyi petycyjnej, a 
będzie ta korzyść, że proszący, nie łudząc się, prę­
dzej o skutku prośby swej się dowiedzą. Sprawo­
zdawca odpiera, że komisya budżetowa, lubo nie 
będzie mogła zadosyćuczynić żądaniu proszących, 
znajdzie przecie może sposób przyjścia im czem- 
kolwiek w pomoc. Wniosek przejś.ia do porządku 
dziennego upadł, a petycya zgodnie z wnioskiem 
komisyi, przekazana komisyi budżetowej.

Czwartym sprawozdawcą był poseł Z y  b l i k i  e- 
wi cz .  Przedkłada on petycyę gminy miasta B r z o ­
s t k a  o wysokich opłatach pobieranych przez no-

botoika spadla do 5 cent. Ludność przyciśnięta taryuszów przy sporządzaniu spisów pośmiertnych,
( v i r m a m  t ś n m  dia a k I a K a m  n a A A A n » * i . «  _  _  I - I _______L. I »  k  •>    A  i  — - _ 1 * ___ l . z  • i  i _głodem żywi się cblebem pieczonym z zmielonych 
kaczanów kukurydzanycb. Interpelant złożył prób 
kę takowego cbleba Namiestnictwu, a gotów jest 
przedłożyć go także na pokaz sejmowi. Chce on 
wiedzieć, kiody można się spodziewać zapomogi, 
aby konający z głodu dowiedzieli się, czy mają 
mieć nadzieję jej otrzymania, czy też gazie in 
dziej szukać ratunku.

Książe M a r s z a ł e k  odpowiada, że uczyniono 
dotychczas, co było można. Rozesłano już 12,000 
na zapomogi w różne powiaty. Hr. Seweryn B o r 
k o  w s k i  mający znajomości i stósonki z bankie­
rami, wyjechał celem starania się o pożyczkę. Za 
parę dni spodziewana wiadomość od niego o skut 
ku tych usiłowań; wszelako pożyczka wymaga 
czasu. Dotąd nie ma żadnego funduszu, jak  pói 
miliona asygnowane przez rząd. Potrzeba więc 
postępować oględnie, bo nie wiele dotychczas u 
czynić można było/

Po powyższej odpowiedzi księcia Marszalka, nie 
zbyt jak  widzimy pocieszającej, odczytano jeszcze 
dwa wnioski, mianowicie ks. K a c z a ł y o znie­
sienie koncesyj kominiarskich, i posła R u s i e c ­
k i e g o  o zniesienie opłaty mesznego za spłatą 
stósownego wynagrodzenia.

Miała nastąpić rozprawa szczegółowa nad wnio­
skami komisyi funduszowej, o krajowych f u n d u ­
s z a c h  i bd  e mn i z a  c y  j n y  c h ,  wszelako spra­
wozdawca komisyi wniósł imieniem tejże o od 
roczenie na dni kilka tego przedmiotu, a to j 
powodu oświadczenia p. Komisarza rządowego 
na posiedzenia wczorsjszem, zaczem przystą­
piono do sprawozdań komisyi petycyjnej. Pierw­
szy sprawozdawca G n i e w o s z  referuje pety- 
cye rozmaitych gmin, dotyczące nieprawnej e 
gzekucyi podatków, powstrzymania egzekuoyi 
wekslowćj, równego zakłada przy poborze woj 
skowym itp. Petycye pomiecione przekazane zo­
stały bądź to prezydyum Namiestnictwa, bądź wła­
ściwym komisyom do uwzględnienia. Petycya mia 
steczka N a r a j o w a  w sporze z dziedzicem Stani­
sławem br. Potockim o użytek drzewa na siano- 
żęciach gminnych, przekazana prezydyum Namie­
stnictwa dla przyspieszenia toku sprawy, ciągną- 
cój się od lat wielu; petycyę miasteczka R u d e k  
względem budowy gościńca do Sambora, przeka­
zana Namiestnictwu ze szczególnem poleceniem 
prędkiego awzględnieeia z powodu ważności tćj 
drogi dla handlu, petycyę Jana M i e r z w i ń s k i e ­
g o  o podwyższenie płacy urzędników drogowych 
przekazano wydziałowi krajowemu, celem uwzglę­
dnienia przy urządzeniu służby drogowćj, petycyę

z żądaniem, by czynność tę mogli załatwiać nie 
tylko notary usze lecz także inne osoby, jak  wój­
towie gmin itp. Sprawozdawca wykazuje wysoką 
ważność instytacyi notaryuszów, wpływ jakiby oni 
przy uczciwem postępowaniu i zeskarbienin po­
wszechnego zaufania wywierać mogli pod wzglę­
dem 80cyalnym i politycznym; sprawa poruszona 
w petycyi należy do przyszłego urządzenia gmin 
i reformy sądownictwa. Sprawozdawca wnosi, aby 
petycyę odesłać do sądu wyższego w Krakowie, 
celem dochodzenia i ukarania nadużyć wymienio­
nych w petycyi. Wniosek przyjęty.

Petycyę Antoniego P a t k i e w i c z a ,  który ma 
posiadać skuteczny środek leczenia wścieklizny, 
jak  dowodzą załączone przy prośbie świadectwa, 
o udzielenie mu pozwolenia leczenia tej słabości 
w Galicyi i całem państwie Austryackiem na lat 
trzy, poczem obowięzuje się odprzedać sekret swój 
rządowi, przekazano do wiadomości Namiestni­
ctwu, jako aależącą właściwie do władz sanitar­
nych i pod rozpoznanie znawców. Z powoda tej 
prośby oświadcza ks. S a n g u s t k o ,  że wie z wła­
snego doświadczenia o istnieniu środków leczą- 
cyob wściekliznę, których tajemnicę posiadają nie­
którzy włościanie na Wołynia, gdyż sam przed 
pięćdziesięciu laty pokąsany przez psa wściekłe­
go i wyleczony został. Kadzi więc, aby nie lekce­
ważyć tej prośby. — W końcu przedkłada sprawo­
zdawca petycyą gmin B a l i n i e c  i T r o f a n ó w -  
k i z powodu nadużyć, których się dopuszcza tam­
tejszy paroch obrządku greckiego ks. Nikorowicz. 
Szczegóły zawarte w petycyi są tego rodzaju, że 
sprawozdawca wnosi imieniem Komisyi o tajne

fiosiedzenie, dla odczytania petycyi. Ks. Metropo- 
ita Litwinowicz po raz pierwszy w tej sesyi za 

biera głos, przemawiając, że sprawa ta należy pod 
rozstrzygnięcie konsystorza, i wypada czekać wy­
roku władzy duchownej; poseł G o l e j o w s k i do­
maga się odczytania petycyj; książę M a r s z a ł e k  

poseł Ś e i d l e r  są za przejściem do porządku 
dziennego, przeciw czemu gorąco występuje spra­
wozdawca. Sejm jes t kontrolą tego co się dzieje 
w kraju, i ma obowiązek czuwać nad usunięciem 
złego. Niesłychaną w żadnym parlamencie było­
by rzeczą, aby przejść do porządku w sprawie, 
której się nawet treści nie zna, nie odczytawszy 

co idzie. Po takowem przemówieniu sprawo­
zdawcy przyjęto wniosek o 

ypróżnione zostały galerye 
rzów.

posiedzenie tajne i 
i loża dziennika-

Jenerał Prim , pomimo pogłosek, nie ma być 
jeszcze we Francyi, ale być może że wkrótce do 
niej przybędzie. Ma on być obecnie ze swym od­
działem nad samą granicą portugalską. Mało już 
tu trudnią się tą sprawą. Wojenny parowiec fran­
cuski zaczął krążyć około Hiszpanii, aby w po­
trzebie mógł dać pomoc konsulom. Utrzymują się 
posądzenia, że jenerał Prim znosił się z Anglią i 
Włochami.

Ogłoszenie Dublina w stanie oblężenia jest wy­
padkiem ważnym. Fenianizm opierając się na 
Ameryce, musi rozszerzać się rzeczywicie w Ir- 
landyi. Dorozumiewacie się, że pomimo lepszych 
stosunków z Anglią, Francya spogląda miłem o- 
kiem na ten ruch narodowy. Jest to odwet i tryumf 
zasady narodowości, jest to nadto środek zneutra­
lizowania w potrzebie państwa, z którem Francya 
rywalizuje od wieków, lob wymożenia od niego 
innych ustępstw.

Wiadomości ze Stanów Zjednoczonych i Mexy 
ku mniej się ważą i zdają się być niezłe. Tutej 
sze dzienniki rządowe wystawiają podróż p. Se 
warda do południowej Ameryki za znak, że gab 
net wasbingtoński nie podejmuje się w tej chwi 
żadnej sprawy zewnętrznej, że jeżeli nie uznaje 
cesarstwa mexyksńskiego, to pozwala mu żyć. Też 
same dzienniki szydzą ciągle z pana Saint Marc 
Girardina, według którego cesarstwo to żyć długo 
aie może. Według nich, śmierć p. Wintera Davis, 
głównego nieprzyjaciela Maksymiliana I, ma być 
dobrą wróżbą. Jenerał Grant ma przychylać się do 
ozaania Mexyku. Widać, że Cesarz Napoleon nie 
myśli opuścić swego dzieła, dla którego tyle in 
uych interesów poświęcił.

Mowa króla Pruskiego czy hr. Bismarka w Ber 
linie, wziętą tu została za dowód, że gabinet pro 
ski wstrzymuje swój prąd tak w polityce zewnętrz­
nej jak  wewnętrznej, że widzi, iż bez Francyi 
nie dojdzie do niczego. Francya utrzymuje w za 
wieBzcniu sprawę Szlezwicką, i Prusy, pomimo 
największych wysileń, nie są w stanie zmienić te 
go stanu rzeczy. Głos?ą, że od małżeństwa księ 
żuiczki Heleny z księciem Augustenburgiem, An 
glia zaczyna się zajmować tą sprawą i że stara 
się o rozwiązanie je j na korzyść rodziny Augu 
stenburgów. Być to może, ale takie rozwiązanie 
nie wchodzi wcale w interes Prus. Francya, jak  
wiadomo, ma inną kombinacyą, korzystniejszą dla 
Prus i Europy.

Constitutionnel poświęcił artykuł finansom an- 
stryackim, w którym nadmienił, że przeprowadzo­
na reforma wewnętrzna, podnosząc „zaufanie lu 
dności", może posłużyć za najlepszy środek do 
podniesienia zasobów skarbowych. Mówią zawsze 

przymierza Francyi z A os try ą. Nie ma go za- 
lewnie dotąd, ale jak  Francya wyjdzie nareszcie 
ze stanu tymczasowości w kwestyach europejskich, 
zawarcie jego stanie się możebnem. Obiega w Lon­
dynie pogłoska, że Cesarz Austryacki ma przybyć 
do Paryża i że z porady Francyi Austrya wnio­
sła znowu projekt kongresu i że odpowiedź gabi­
netu lorda Russella nie została jeszcze ułożoną, 
tyłoby dziwnem zwycięztwem Napoleona HI, gdy- 
>y Anglia zgodziła się ca kongres. Memorial D i- 
olomatique zaczyna zamieszczać listy o Rosyi, 
które mu są dostarczano przez ministerstwo spraw 
zagranicznych. Listy te wystawiają w złem świe­
tle wewnętrzny stan Rosyi.

Gazeta Moskiewska zbija pogłoskę, jakoby Fran­
cya zaniosła reklamacye o roboty Rosyi w Polsce. 
Może ona mieć racyą. Zapewnie i tę sprawę Fran- 
ya utrzymuje w tymczasowości. Ale kiedy nadej 

dzie nareszcie pora dla tej świętej sprawy, obcho­
dzącej (bezpieczeństwo Europy i ludzkość! Na 
dworze tuileryjskim mają odwracać wyrazy p. Me 
yendorfa miane w Rzymie i mówić: „Prawosławie 

rewolucya*.
Mówiłem nieraz o zgorszeniu, o chwalbie Proud’- 

iona przez dzienniki paryskie, z tytułu wprawdzie 
nie myśli lecz talentu autora. O Prondbonie w y­
raził się był bardzo oględoie nawet Constitutionnel 

artykule pana Sainte Beuve. Szczęściem zna­
lazł się pisarz, który Dowstał na zgorszenie. P. 
’elletan powstał w Revue des deux Mondes na 

chwalbę brudnego socyalisty, który z miłości re- 
wolucyjności Moskwy, potępił Polskę, w chwili 
kiedy ją  zarzynano.

Kiedy ozytelnicy Ceasu będą list mój przerzucać, 
telegraf zawiadomi ich zapewnie o treści tegoro­
cznej mowy tronowej Napoleona III. Od mowy 
tronowej z r. 1863, zaszły wielkie nieszczęścia w 
luropie. Cesarz nie uiścił się dotąd z zapowie- 
zianej alternatywy: k ngres lub wojna. Ale trze 

>a przyznać, że Cesarz utrzymuje złe w stanie 
iterainej tymczasowości, i że koalieya północna 

została przez niego rozbitą. Niepodobna przypuścić, 
aby Cesarz ograniczył się na wystawie i myślał 
jedynie o zbogaceniu Paryża. Nie może tego przy­
puścić ks. Napoleon, i dla tego ociąga się z po 
wrotem do prezydencyi wystawy. Książę żyje ci 
cho, daje obiady dla publicystów i uczonych, 
stroni od urzędowej polityki.

Hr. Walewski jest gotowy do otwarcia Izby. 
Zacznie on dawać wieczory od dnia otwarcia Ciała 
prawodawczego. Jest takżo gotowy p. Rouher. 
Księga żółta już się drukuje.

P. Berardi, właściciel Indśpendanee, był u Ce­
sarza. Otrzymał on przyrzeczenie, że dziennik ten 
będzie mógł wchodzić do Francyi od Igo lutego.

Do wojska papieskiego udają aię z Francyi li­
czni ochotnicy, ale na tern s:ę zapewnie nie ogra­
niczy. PańBtwa kstolickie ustąpią niezawodnie Pa­
pieżowi pewnej liczby wysłużonych żołnierzy. Dot­
knięty noworoczną rezygnacyą Papieża, p. Drouyn 
de Lhuys przesłał do Florencji depeszę, w której 
zapewnia, że niepodległość Rzymu pozostanie nie­
naruszoną.

Wczorajszy bal tulieryjski był bardzo świetny.

kręgu administracyjnym lwowskim po koniec gru-1 nergiozoiejszego w tych sprawach postępowania, 
dnia 1862 r. spraw 4.264; prócz lego zarządzono proponują już od kilku lat w budżecie krajowym 
dochodzeń z urzędu 818; ogólna przeto liczba spraw zwiększenie wydatków na komisye serwitutowe, 
serwitutowych wynosiła po konieo grudnia 1862 r. dla pomnożenia sił tych komisyj. 
spraw 5.082; z tych załatwiono po ten czas o- Odnośnie do tych wydatków, przedłoży Wydział 
statecznie spraw 879. W najnowszej odezwie z d. I krajowy wnioski swoje Wysokiemu sejmowi przy 
15 listopada 1865 1. 59.349 wykazało c. k. na-1 obradach nad budżetem.

to

miestnictwo stan spraw serwitutowych po konieo 
czerwca 1865 r. Ogólna liczba Bpraw tych od cza­
su zaprowadzenia komisyj wynosiła 6.402, a to 
wniesionych przez strony 5.296, poruczonych z u 
rzędu 1.106. Z tych załatwiono ostatecznie 2.253.
W pertraktacyi zostawało spraw 1.705,jmiędzy te-
mi było 604 takich, które aczkolwiek już ugoda- ____________  _____________
mi lub wyrokami załatwione, zostawały jednak je-1 my położyć ufność — iż dzierżąc najwyższą"wła- 
szcze w zawieszeniu z powoda założonych rekur-idzę wykonawczą, poleci zadość uczynić życze- 
sów albo nieuiszczonego dotąd kapitała wykapna niom, zgodnym z ustawami a wypowiedzianym 
lub nieoddanego ekwiwalentn; — w 279 zaś spra- przez sejm w jednej z najważniejszych spraw 
wach zawyrokowano co do pojedyńczych ustępów I kraju.
§ 7 patentu z d. 5 lipca 1853 r. — Spraw wnie- Wydział krajowy przekłada przeto Wysokiemu 
sionych a pod pertrakcyę jeszcze nie wziętych by-1 sejmowi następujący waiosek : 
ło 2.444. — Z porównania tych dat okazuje się, „Wysoki sejm uchwali: prosić Najjaśniejszego 
że od 1 stycznia 1863 do końca czerwca 1865 po- Pana o najłaskawsze wydanie właściwym wła- 
mnożyła się ogólaa liczba spraw o 1.320, liczba I dzom polecenia, ażeby sprawy służebnictw, tudzież 
zaś Bpraw ostatecznie załatwionych o 1374. W o spólnego posiadania i używania gruntów, w kró- 
góle z końcem czerwca 1865 była w okręgu ad- lestwio Galicyi i Lodomeryi i W. Ks. Krakow- 
ministracyjnym lwowskim więcej jak  trzecia część skiem jak  najrychlej podług obowiązujących ustaw, 
spraw stanowczo załatwiona, z pzostałych zaś 4.1491 były załatwione."

Wysoki sejm może jednak przyczynić się sta­
nowczo do rycblejszego załatwienia spraw służe- 
bnictw, nie tylko uchwaleniem projektowanego 
w budżecie zwiększenia funduszów dla pomnoże­
nia sił komisyi, lecz także uchwaleniem prośby do 
Najjaśniejszego Pana, — w którego sprawiedli­
wości i pieczołowitości o dobro kraju powinniś-

spraw blisko czwarta część była w pertraktacyi dość 
posunięta, a mało co więcej jak  trzecia część o- 
gółu spraw nie była jeszcze wzięta pod pertraktację.

Okręg administracyjny krakowski zaś przedsta­
wia następujące rezultaty: Podług odezwy c. k. 
komisyi krajowej w Krakowie z d. 12 stycznia 
1863 1. 7.610 wynosiła po koniec grudnia 1862 r. 
ogólna liczba spraw serwitutowych w okręgu ad­
ministracyjnym krakowskim 4.746, liczba zaś spraw 
ostatecznie załatwionych 1.359. Taż sama c. k. 
komisya zawiadomiła Wydział krajowy w później 
szej odezwie z d. 14 lipca 1865 r. 1. 11.857, że
po koniec czerwca 1865 r. wniesiono przez strony I spoczynku, zadowolenie najwyższe 
spraw 2120, z urzędu zaś zarządzono dochodzę- wiernej i skutecznej służby jego.

Marszałek krajowy: 
Leon książę Sapieha m. p.

Członek Wydziału krajowego: 
Kornel Krzecsunowicz m. p.

We Lwowie dnia 21 listopada 1865.

Najwyższem postanowieniem z dnia 28 grodnia 
r. z. N. Pan polecił wyrazić Janowi S c b i f f n e r o -  
wi  radzey namiestnictwa lwowskiego, z okazyi 
przeniesienia go oa własną prośbę w stan stałego

z wieloletniej

nie w sprawach 3 347; ogółem więc było od esa- 
sa zaprowadzenia komisyi spraw 5.467. — Z tych 
załatwiono ostatecznie 2.001. W pertraktacyi zosta­
wało spraw 2.245; między temi było 521 spraw 
bądź ugodą bądź wyrokiem już załatwionych, któ­
re jednak zostają jeszcze w zawieazeniu z powo-

— Minister sprawiedliwości przeniósł na własną 
prośbę do Lwowa adwokatów:

Floryana M i n a s i e w i c z a  ze Stanisławowa, 
Józefa S e r m a k a  z Przemyśla, Józefa S k a ł -  
k o w s k i e g o  ze Złoczowa, Mateusza D z i d o  w- 
s k i e g o  ze Stryja, Romualda K l i m k i e w i c z a

da założonego rekursu albo nieuiszczonego jeszcze ze Zaleszozyk, Józefa M ę c i ń s k i e g o  zBuozacza; 
kapitała wyknpna lub nieoddanego ekwiwalentu, na własną prośbę adwokatów:
a w 576 sprawach zawyrokowano do pojedyńczych do Przemyśla Salomona (Zygmunta) C h a  m a i
ustępów § 7 patentu z d. 5 lipca 1853 r. d e s a  z Jarosławia, do Zaleszozyk Antoniego Z a -

Spraw wniesionych a pod pertraktacyę jeszcze k r  zew  s k i  e g o  ze Złoczowa; 
niewsiętych było 1.221. Z porównania tych oyfer zamianował adw okatam i:
okazuje się, że od 1 stycznia 1863 do końca czer- w Stryju: Antoniego K a r c h e s y ,  koncepistę
wca 1865 pomnożyła się ogólna ilość spraw o 721, przy lwowskićj prokuratoryi skarbowćj; w Stani- 
liczba zaś spraw ostatecznie załatwionych o 642. sławo wie: Karola K w i a t k o w s k i e g o ,  koncy- 
W ogóle z końcem ozerwca 1865 była w okręgu pienta adwokackiego we Lwowie i Kajetana Mar -  
administracyjnym krakowskim więcej niż trzecia m a r  o sza , koncypienta adwokackiego w Stanisła- 
część spraw stanowczo załatwiona, z pozostałych w o wie; w Buozacu: Waleryana S z y d ł o w s k i  e- 
zaś 3.466 spraw blisko trzecia część była w per - Igo koncapienta adwokackiego w Lwowie; w Zło 
traktacyi dość posunięta, a mniej jak  czwarta czowie; Adama G e i s l e r a ,  koncypienta adwoka- 
część oglnej liczby spraw nie była jeszcze wziętą ckiego w Rzeszowie; w Jarosławiu: Emila G o t t -  
>od pertraktacyę. | l i e b ,  koncypienta adwokackiego we Lwowie.

Z zestawionych wykazanych dat oba okręgów 
administracyjnych okazuje się, że w okręgu ad­
ministracyjnym lwowskim nierównie więcej zawar-1 W i e d e ń  21 stycznia. Zdaje się, iż korespon

i

K - e a R ó w  22 stycznia. Dwa dzienniki wycho­
dzące w Wiedniu w jednym formacie, dawny Presse, 
i nowy Neue freue Presse, są powodem do czę 
stych pomyłek, z których jedną popełailiśmy w o- 
statnim naszym numerze. W odpowiedzi naszej na 
tern miejscu, złożonej z dwóch części, pierwsza 
tycząca się zarzuta o „zwrot*, tyczyła się Neue 
freue Presse, która takowy w jednym z artykułów 
naszych upatrywała. Druga zaś o mniemanych 
„bezsennościach* jakie nas trapić m ają, ściągała 
się do Presse, która się po dwakroć o nas nie­
pokoić raczyła.

Sprawozdanie Wydziału krajowego w sprawie 
8łuiebnictw.

CD r. Kończenie.)

Według dawniejszej noty c. k. namiestnictwa z 
d. 18 stycznia 1863 1. 777 wniosły strony w o-

to ugod (1.410, oprócz 287 zostających jeszczo w Ideut  nasz wiedeński dobrze był zainformowauym, 
zawieszeniu), - niż w okręgu administracyjnym kra- donosząc o pokątnych zabiegach na dworze, aby 
kowskim, gdzie oprócz 59 ugód zostających je  powstrzymać wyjazd N.N. Państwa do W ęgier: 
szcze W zawiesieniu, tylko 353 spraw ostatecznie inaczej bowiem nie pojmowalibyśmy szczególne- 
irzez ugody załatwiono. Natomiast w krakowskim go zadowolenia, z którem die Debatte donosi o od 

wydano 2.110 wyroków, a między temi 1.647 o- powiedzi danej przez N. Pana Komitetowi zajmu 
statecznych, gdy przeciwnie w okręgu lwowskim jącemu się urządzeniem balu słuchaczy uniwersy 
zapadło tylko 1.160 wyroków, a  między temi 843 tetu. W odpowiedzi tej N. Pan wyraził ubolewa- 
ostatecznycb. L ie  swoje, iż na balu owym nie będzie mógł być

Okoliczność, że od r. 1863 do końca czerwca I przytomnym, ile że w owym czaaie, to jest w dnia 
865 roku przybyło w okręgu administracyjnym 6 lutego wraz z Swą małżonką znajdować się bę 
wowskim 1.320, a w okręgu administracyjnym dzie w Badzie. „Odpowiedź ta, dodaje skwapli 

krakowskim 721 spraw nowo^wniesionycb, mogła- wie die Debatteu, uchyla te wątpliwości, które, jak  
iy nasunąć obawę, iż liczba nowych sporów o słu-1 się zdaje z zamiarem i zadowoleniem, poruszono 

żebnictwa może w komisyacb mnożyć się nieskoń I i utrzymywano z pewnej strony *. 
czenie. Jakikolwiek jest powód odroczenia podróży mo-

Lecz obawa taka byłaby bezzasadną; mnogość narszej, to przynajmniej pewna, iż w najważniej 
iowiem sporów i ich zawiłość [przypisać należy szem stadium akcyi pojednania, w toku dyskusyi 

tej przyczynie, iż przepisy, do r. 1853 obowiązu adresowej, NN. Państwo znajdą się w Peszcie. Je 
ące, dozwalały powstawać służeboictwom z tytułu I żeli istotnie przybycie nastąpi w pierwszych dniach 

samej tylko używalności. W tych przepisach jednak I przyszłego miesiąca, to właśnie w tej porze ro t 
nastąpiła najpożądańsza zmiana z ogłoszeniem ce- poczną się rozprawy nad adresem, gdyż, jak  się 
sarskiego patentu z dnia 5 lipca 1853 roku, który teraz skalkulowano, biorąc miarę z doty ebezaso- 
w §. 43 stanowi, że począwszy od dnia ogłoszenia wego przebiegu posiedzeń, sprawdzenie wyborów 
tego patentu, służebnictwa pasania na obcym gran- przeciągnie się z pewnością do końca stycznia, 
cie, jako też wszelkie stużebnictwa, wykonywa- Ten krótki peryod, który dzieli sejm od akcyi

w obcym lesie, lub na gruntach przenaczo- stanowczej, stronnictwa przeznaczają na skon- 
nych pod kulturę lasówą, nie mogą być nabyte solidowanie się przez zatknięcie swego sztandaru, 
irzez zasiedzenie (usucapio), a posiadanie przed-1 Inicyatywę w tej mierze wzięło stronnictwo staro- 

tem ju t  zaczęte, jednakże do spełnienia zasiedze I konserwatywne.
nia niedoprowadzone, z dniem ogłoszenia tego I Hr. Jerzy Apponyi, który podpisem swym opa 
patentu za przerwane uważać się ma. trzył wezwanie do członków tego stronnictwa—

Podług tegoż paragrafu, patentu, mogą wspo- stanowiącego prawicę izby — aby się w jego po- 
mnione służebnictwa w przyszłości nabywać się mieszkaniu na naradę tajną zebrali, instaliował się 
tylko na podstawie pisemnych prawomocnych do- tern samem na naczelnika staro-konserwatystów 
kumentów i pod tym jedynie warunkiem, aby o- w izbie.
ne kulturze ziemi szkody nie przynosiły, i aby Na owem tedy „tajnem" zebrania a hr. Appo- 
możność ich wykapna była dopuszczoną.; Gdy I oyego, postanowiono przedewszystkiem, aby z u- 
więe spory względem najgłówniejszych i najli-l chwał powziąść się mających, żadnej nie robić ta- 
osuiejszych służebnictw, nabytych lub roszczonych I jemnicy. Na tej zasadzie dowiedzieć się mogła 
z tytułu wykonywanego przed r. 1853 używania, I publiczność, iż prawica postanowiła przedewazyst- 
raz ukończone zostaną, wtedy podobnych sporów kiem zorganizować się w jednolitą reprezentacyą, 
już więcej mieć nie będziemy. Służebnictwa ta- która na Bztandarze owym zapisuje taką zasadę: 
kie będą u nas wprawdzie i w przyszłości możli- Wszystko, co pojednanie odwleka lub na szwank 
we, tak jak  we wszystkioh krajach, lecz tytuł ich I naraża, ma być potępiouem w dyskusyi; wszystko 
nabycia musi w przyszłości być oparty na doku-1 co pojednanie przyspiesza i popiera, ma być jak  
mantach, a spory z nich wynikające należeć będą I najmocniej zalecauem. Co do formy, poatanowio- 
do sądów zwyczajnych. Iqo dla uaiknienia straty czasu występować stanow-

Wykazany powyżej staa spraw w komisyacb, I ozo a nie dyplomatyzować. Telegram zapowiada, iż 
powołanych do załatwienia sporów o służebni I narady dalej mają być toczone, 
ctwa, daje obtaz czynności tych komisyi z prze- Tegoż dnia stronnictwo Deaka układało plan o- 
ciągu lat siedmiu i pół od roku 1858 do końca I peracyjny na zebrania a deputowanego Gorowe. 
czerwca 1865, bo rozpoczęcie czynności tych ko-1 Posiedzenie przeciągło w późną noc, czemu za- 
misyj liczyć można dopiero od r. 1858, gdyż mi-1 pewne przypisać należy, iż do wiadomości publi- 
nisteryalna instrukcja do przeprowadzenia spraw [czuej z rezultatu zobrania nic sie nie przedarło, 
służebnictw z d. 31 października 1857, ogłoszoną Stronnictwo— bezimienne, bo do nazwy rezolu
została d. 19 listopada tegoż roku. I cyonistów nie ebee się przyznawać—-którego głów-

Postępowi prac tych komisyj zaszkodziła zmia-1 ną osobistością j e8t Gluozy, zakłada osobny klub. 
na w ich organizacji, zarządzona miuisteryalnem I Stronnictwo to tę wyższość nad innemi, iż nie 
rozporządzeniem z d. 7 września 1860 1. 28.242,1 potrzebuje mozolić się nad programatora, gdyż jak  
które to rozporządzenie, w celu oszczędzenia wy-1 wiadomo, nie uznaje ono spraw wspólnych, 
datków złączyło lokalne serwitutowe komisye z po-1 W dzień następny po owych zgromadzeniach po- 
litycznemi urzędami obwodowemi, i uczyniło je  od I ufnych, odbyła się uroczystość doręczenia orderów 
tych ostatnich zawisłemi. burmistrzowi miasta Pesztu i innym obywatelom

Pominąć także nie można, iż urzędnicy do ko-1 zaszczyconym, z okazyi ostatniego pobyta monar- 
misyi serwitutowych przeznaczeni, w pierwszych chy, znakami honorowemi. Tawernik Sennyey, któ- 
latach musieli uczyć się ustaw, wdrażać się w prze- ry dopełniał aktu doręczenia, miał przy tem mowę 
pisane nowe dla tych spraw postępowanie i naby- polityczną. W tem odznaczenia obywateli Peszto, 
wać doświadczeń. tawernik widzi nowy dowód łaskawości najwyż-

Trudnośoi te dziś w komisyach już są zwalozo- szej dla tego miasta. Obywatelstwo z swej strony 
ne; lepszego więc w ich pracach postępu może- uznaje, iż najlepszą polityką kwoli rozwiązania 
my mieć nadzieje, tem bardziej, gdy tak c. k. na- zawikłanych spraw ojczystych jest wierna, pełna 
miestnictwo lwowskie, jak  i c. k. krajowa komi- j zaufania życzliwość do tronu. W odpowiedzi bur- 
sya serwitutowa krakowska, uznając potrzebę e - . mistrz Rottenbiller rzekł między innemi, iż miasto
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Peszt, godne życzliwości monarszej, nigdy poświę 
cenietn przewyższyć się nie da.

W sobotę rozpoczęła się w sejmie dysknsya nai 
adresem. Większość i mniejszość wydziału wyja­
śniały stanowiska swe w tej sprawie. Większość, 
której mówcą jest Dr. Racki pragnie wspólnego 
postępowania z Węgrami przy nregnlowanin spraw 
obchodzących całą monarchię, jednakowoż na pod 
stawie współrzędności, tndzież oczekiwania rezo 
lncyi sejmn peszteńskiego w przedmiocie artyknłn 
42 nstaw z r. 1848. Mniejszość wydziału repre­
zentująca biórokratów izbowych nie usuwa się 
także od porozumienia z Węgrami, lecz zastrzega 
jak największą, o ile pozwolą okoliczność, nie 
zależność. W obronie ustaw z r. 1848, a więc 
w kierunku wybitnie dualistycznym, występowa 
tylko adres ułożony przez adwokata Stojanowicza, 
Właściwe rozprawy nad adresem miały się rozpo 
eząć dopiero w poniedziałek.

Równocześnie z tem konsolidowaniem się stron' 
nictw w Peszcie, dokonywała się dekotnpozycya 
stronnictw w Zagrzebiu. Stronnictwo fuzyi z Wę­
grami rozpadło się, a donosząc o tem Wiener Ztg. 
nie czyni żadnej z swej strony uwagi. Połowa 
tego stronnictwa pod sterem br. Hellenbacha za 
przysięgła dalej bronić fnzyi z Węgrami, druga 
równie liczna połowa, odszozepiła się od dotych 
czasowego programatu, i zajęła stanowisko pośre­
dnie między frakcyą popierającą fazyą, a stronni 
etwem pseudo narodowem, a właściwie biórokra­
tów, których w tym sejmie kontyngens jest nader 
znacznym.

— JCW. Arc. Ludwik Wiktor, najmłodszy brat 
Cesarza JCM, zaszczycił w piątek długą, bo prze­
szło jednogodzinną wizytą gubernatora Galicy fmp 
Pauugartena.

— Gen. Corr. wystąpiła snów z całym pocztem 
zaprzeczeń. Najważniejszem jest następujące, które 
podajemy tu w całej osnowie:

„Według doniesienia dzienników zagranicznych, 
We Florencyi obiegają wieści o rokowaniach to­
czonych przy współudziale Austryi w celu zmian 
terrytoryalnycb we włoskich posiadłościach Au- 
stryi. Lubo w monarchii nikt się podobno nie 
^najdzie pochopnym do dania wiary tym wieściom, 
jednakże chcemy wyraźnie napiętnować je  w tem 
miejscu na podstawie pewnych wiadomości jako

" w 1?8*
w następnem zaprzeczeniu oponuje organ pół 

urzędowy przeciw doniesieniu jednego z dzienoi- 
Ww wiedeńskich, jakoby rząd austryacki podjął 

dostaw znacznych partyj broni do Księstw 
naddunajBkich, Serbii i Czarnogóry, lubo nie za­
p le c z a ,  iż na skutek zniesienia zakazu wywozu 
nroni mógł się ożywić handel bronią z Austryi do 
krain wschodnich.
i zaprzeczenie dotyczy sprawy dostawy
loUO żołnierza auotryackiego do kontyngensu pa­
pieskiego. Gm. Corr. oświadcza, iż rząd papie- 

aD1 otrzymał, ani żądał takiego przyrzeczenia.

U t e m c ^ .
Mainzer Journal zamieszcza notę bar. v. d. Pford- 

u do hr. Cito, reprezentanta króla neapolitań- 
kiego Franciszka I I ,  w której zawiadamia go o 
znanm Włoch przez Bawaryę. Dokument ten 

* dnia 17go listopada 1865 brzmi:
„Panie hrabio 1 Ostatniej wiosny rząd pruski za­

proponował państwom cłowego związku ciernie-
królestwem włoskim ugodę handlową, 

Klora czyniłaby potrzebnem  uznanie tegoż króle- 
stwa. Król. bawarski rząd uobylił się wtedy od 
niej. Od tego czasu zmieoiła się zupełnie polity­
czna sytuacya w Europie, a szczególnie w Niem­
czech, a fiawarya nie może dłużej pozostać wo­
bec Włoch izolowaną, bez szkody interesów kra 
ju i narażenia rządu na wielkie trudności. Z wy­
jątkiem Austryi powodowanej właściwemi sobie 
Względami, cała prawie Europa uznała Włochy, a 
uawet Stolica ó. uznała za stósowne z królem Wi­
ktorem Emanuelem i jego rządem wejść w układy, 
“ o wszystkie czasy zdarzają się w życiu ludów 
potężne zdarzenia, fakta, nie cierpiące oporu, któ 
te  przez Opatrzność zrządzone, w świecie nowy 
Stanowią porządek, a których uznania najgłębsze 
poszauowanie prawowitośoi i uroczystych przytnie 
wy, przeszkodzić nie mogą. Względy te nie skło­
niły wprawdzie rządu królewskiego do Bpuszcze 
nia z oka praw i interesów J. K. Mości Franci 
J f r  H, lecz musieliśmy sobie stawić pytanie, czy 

Mość choćby najmniejszy mieć będzie z tego 
pożytek, że Bawarya z krzywdą politycznej swej 
sytuacyi i uszczerbkiem swych interesów bandlo- 

J  Pwemysłowyoh, postanowieniom całej pra- 
e' Laropy bezsiloy stawiać będzie opór. J . K. 

°sc, mój pan dostojny uznał przeto za potrze- 
e przywrócić pomiędzy Bawaryą i królestwem 
oskmm stosunki dyplomatyczne, i wkrótce uwie- 

y einionym będzie poseł nadzwyczajny i pełno-
2..°i!!y S i ai8ter Przy J * K* Mońci Wiktorze Ema 
uueiu, który z swej strony nie omieszka kazać się 
w Monachium reprezentować. Upraszając Cię pa­
nie hrabio, abyś to zwierzenie podał do wiado-
T ir u * !!80 dWorn» 4<niein 8i9 spodziewać, te  o. a. Mość w mądrości swej postanowienia mego 
dostojoego monarchy uależycie uwzględni i że 
przyjażae stosunki pomiędzy obiema rodzinami 
królewskiemi, do których król największą przy-
ztmanie «Wae®' * tego powcd“ *»dnej nie ulegną

W skutku tej noty hr. Cito założył rodzaj pro- 
testacyi, na którą bar. Pfordten w drugiej nocie 
następnie odpowiedział:

„Panie hrabio! Otrzymałem notę pańską z 18go, 
w której w imienia i z polecenia twego dostojne­
go monarchy uroczyście przeciw uznania króle­
stwa włoskiego przez Bawaryą zastrzegasz się i 
dodajesz, że postanowienie to rządu bawarskiego 
kładzie faktycznie kres dyplomatycznemu trwaniu 
stosunków z dworem tutejszym. Nie omieszkałem 
przedłożyć tej noty dostojnemu monarsze mojemu. 
Ocenia on w zupełności uczucia, jakie ją  natchoę- 
ły, jak również wyraz osobistego podziękowania 
z  twej strony. Nie pozostaje mi więcej, panie 
hrabio jak  wyrazić Ci ta l z powodu ustania na­
szych urzędowych stosunków, które zawsze za­
chowam w pamięci.0

Kronika mtejicow* | zagraniczna.
22 8tJ'c,ni*- Z powodu wzmiankowa­

nej w piśmie nassem potrzeby rozdawania zupy rnm- 
fordzkiej p o m ięć  ubogich w Krakowie, otrzymali­
śmy wiadomość, i* *“r*4d przytułku i pracy za­
jął się wspólnie z Magistratem urządzeniem nietylko 
tego pożywienia, leoz oraz i ogrzewalni dla ubogich 
wyrobników, a potrzebująoych oieplego umieszczenia 
w nocy. Znajdą oni przytnłek w dwóoh izbach domu 
frontowego realnośoi P- Tomasaa Czecha na Piasku

pod L. 70, a na rozszerzenie pomienionego zakładu 
najętego; w celu zaś gotowania zupy rumfordzkiej, 
samówiony został ju t przed kilkóma tygodniami w 
Pradze narząd parowy według planu tutejszego iniy 
niera p. Waleryana Kołodziejskiego, i takowy wkrótce 
ma nadejść, po ozem przez tegoż inżyniera w Domu 
przytułku i pracy umieszczonym i odpowiednio nraą- 
dionym zoBtanie.

— Wc środę to jeat 24go styoania, zacznie od 9ej 
rano w biórze popisowem w Magistracie przy ulicy 
Kanonnej pod L, 116 na 2em piętrze Komisy a oysil- 
no-wojskowa roapoznawać reklamaoye wniesione o 
uwolnienie od poboru wojskowego tych popisowych, 
którsy utrzymują swych rodziców, dziadów lob braci, 
nieadolayoh a powodu wieku lub kalectwa albo jakiej 
niemocy fizycznej ozy umysłowej zapracować na ży­
cie. Należy praeto, aby oBoby te dotknięte kalectwem 
lub niemocą, osobiście się stawiły przed Komisyą 
wzmiankowaną, iżby ta mogła stan ich sprawdzić; ina 
esej bowiem nieudowodniona doatateoznie ich niezdol 
ność zarobkowania, nie będzie uważaną za warunek 
uwalniająoy żywioieli ich od wojska. Po ukońaseniu 
czynności reklamaoyjnyoh, deoyzye mogą być prze 
glądsne w wzmiankowanem powyżej biórze popisowem. 
Przeciw postanowieniom owej Komisyi służy stronom 
rekurs w ciągu dwóch tygodni do Komisyi uamiest- 
niozej, bez wstrzymania jednak wykonania tych po­
stanowień.

— Druga wczorajsza maskarada zapełniła sale przy 
teatrze, a lubo stosunek masek do publiczności dale- 
■ im jest jeszcze od równowagi, wszelako po długiem 
odwyknięoiu od zabaw publiosnych, było tego wiele, 
jak na pierwszą próbę. Prawda, że maikom zbywało 
na dowcipie, a całej publice na wesołości, jaka tego 
rodzaju sabawom nadawać zwykła cechę, ale wesoło- 
ł /ści nie mass na zawołanie, a dowcip, masek zwykł 
odpowiadać ich charakterowi towarsyskiemu. Wśród 
największego ożywienia maskarady ukazało się kilka 
par zamaskowanych z innego świata niż znaczna ozęść 
masek szukających tańca lub biufetu, ale i ta gro­
madka zamiast rzucić się w tłum, zaczęła od tańca a 
skończyła na szampanie. Nie znaleźliśmy też w niej 
tego, na ozem abywało wszystkim. Może zbytnia prze 
żroosystość maskowych osłon a tem samem brak ta 
jemniczośoi odjęła tym maskom poozuoie bezpieczeó
twa i że tak powiemy beskarnośoi, jakiego potrzeba 

aby pryskać dowoipem do koła. Mimo tego, po prze­
łamaniu pierwszych zapór, anajdą zapewne lękliwsi 
czy też lękliwaze więcej na przyszłość odwagi do po 
pisów na tej śliskiej arenie.

— Zanim nadeszła zima, mamy już wiosnę, byle 
po niej nie przyszła zima. Na plaotaoyach kasztzny 
puszczają pąozki, a w Pieszo wie kratki róż wypnss- 
czają a siebie młode gałązki. A co najdziwniejsza, 
przyniesiono nam dziś na okaz żywego motyla schwy­
tanego na ulicy. Jest on pstry, a rodzaju tych, jakie 
dopiero w maju pojawiać się zwykły.

-  Z funduszu 25,000 złr. przeznaczonego w bud­
żecie na rok 1865 na pensye i stypendya dla arty 
stów, otrzymał także między innymi jak się dowia 
dujemy z Gazety Wiedeńskiej, stypendyum p. Ale 
ksander Kotsis, chlubnie znany malarz krakowski.

— Piszą nam z Krzeszowio 20go b. m.:
W nocy we oswartek złodzieje ściągnęli drabinę z

dachu ogrodnika Wojtyoha, przystawili ją  do okna 
lokalu kasowego w dawnym pałacu i wygniótłszy dwie 
szyby w oknie podwójnem a następnie wykroiwszy 
krzyże okienne, spuścili dwie spore skrzynie drewnia 
e kute i wynieśli tikowe pod figarnię. Tam je roa- 

b l i , przyświecając sobie aapalonemi asygoacyami i 
kvitzmi, a nie znalazłszy więcej jak 40  do 50 złr., 
resztę porzucili. Ogrodnik słyszał łoskot, gdy mu dra- 
b nę brano, wyBzedł myśląo, że mu chcą krowę ukraść,
* że złodzieje już byli odeszli, a krowa spokojnie 
stała, powrócił na spoczynek. Zarat następnej nocy 
to jest z piątku na sobotę, Stróże pałacowi przydybali 
po północy przy pałacu włóczęgę, którego jednak gdy 
się wymawiał, że zabłądził, puścili. O trzeciej przed 
rasem spostrzegli snów dwóch ludsi czających się na 
gankowych schodach. Po niejakim czasie wzajemnego 
obserwowania się, Stróże rzucili się na włóozęgów. Ci 
w nogi ku tarasowi, ale pootciwe psisko Targaj je­
dnego, urwawszy mu poły, powalił, tak że obu przy 
lodowni aohwycono. Osadzono ich pod strażą; wszak­
że gdy pilnująoy na chwilę się oddalił; wróciwszy za 
st*ł tylko jednego, drugi zaś okienkiem wymknął się 
w pole i uciekł. Oddano go do ursędu powiatowego, 
a przed południem dostawiono i tamtych dwóoh. Są 
to ludzie obcy, a dziś jeazoze wiedzieć nie można, skąd 
i jacy. Dodać muszę, że jednego z psów nocnych 
struto, przed tygodniem, Te powtórzone z t ewną su 
chwałośoią nocne napady, zwłaszcza że przed dwuma 
tygodniami jeden z tutejszych mieszkańców zatrzyma 
ny został wieczorem w tak zwanych alejach przez 
ludzi nieznanych, którzy odebrawszy mu zegarek i co 
miał przy sobie pieniędzy, uszli bez śladu, dało po­
wód do rozpuszczenia pogłoski, że w lasach tęcsyń- 
sMch istnieje banda złodziei. Bandy zapewne nie ma, 
ale złodzieje są, i to zapewne nie w lesie, ale w o- 
kolioy; a to oom tu doniósł, awróoi niewątpliwie pilną 
uwagę władzy miejscowej, aby zapobiedz dalszym ta­
kim wypadkom.

— Aleksander Dumas nie znalazłszy powodzenia w 
swoioh gawędach, z któremi objeżdżał Niemcy, Cze­
chy i Węgry, przywdział na się dolman węgierski, 
obcisłe spodnie i palone buty i został nagle gorącym

— We wtorek dnia 23 stycznia, Zaślubienie Na, 
świętszej Maryi Panny i Sgo Jana jałmużnika.

patryotą węgierskim. Ale i to nie ujęło Węgrów, za 
jętych otemś ważniejszem, niż bredniami autora „Mon­
te Christo.* Dumas pomyślał jednak sobie: Skoro 
Węgry nie choą nic wiedzieć o Francuzach, to może 
Franonzi zechcą wiedzieć ooś o Węgrach — i o to 
pojawił się w La Patrie  pierwszy list Dumasa o 
Węgrzech, list nie opisowy, ale polityczny, to jest 
(.elen bredni i grubych błędów. Jeżeli Francuzi mnie 
m*ją poznać sprawę węgierską z listów Dumasa, to 
»ię wielce zawiodą. W pierwszym zaraz liśoie powiada 

umas, że z węgierskiego punktu widzenia jest sepa 
ratyztą, a zatem pragnie unii a Austryą; co znaczy, 

6 *w?,e!W*i  °k°9 na prawo, więo pójdę na lewo. 
a T ?  ° Dnmaaie> nie można pominąć ane­

gdoty, którą on przytacza w swoioh „politycznych0 
hstwh węgierskich. Car Mikołaj rzekł był do Orłowa 
wskzzująo mu popiersie Jana Sobieskiego: Aleksy
Fiederowiozu, czyś widział większego głupoa (niais) 
aniżeli ten oto?“ Orłów uśmiechnąwszy aię, prosił 
Cara o wytłumaczęaie. „No, spojrzyj na mnie, od 
rzekł Cesarz, ja byłem głupszy od niego. Sobieski 
ocalił Wiedeń od Turków, a ja od Węgrów."

— Dzień 20ty styoznia pogodny. Cieplodnia tego 
doszło do -f- 6°,6 od -f- 1°,0. Wiatr zachodni oichy. 
Barometr w dniu tym bardzo małym zmianom nległ, 
jednak poszedł na dół, dnia zaś 21 nieco się wzniósł 
do góry i wskazywał o 6tej godz. rano 331*“,28; a 
termometr -f- io() R.

— Dzień 21 stycznia pochmurny i mglisty. Ciepło 
* teS° do«H> do -+- 5°,2 od -f- 0°,6. Stan bzro-

zwiększa, dnia 22 o 6ej rano wynosił ja j  
_». * termometr tej godzinie wskazywał ^  lo ^  

R. Wiatr przeważnie taihodni zupełnie cichy. ’

TEATR. Najoiezawodniejjzem kriteryum  warto 
ś„i d z iJa  literackiego, a szczególuiej utworów see 
nicznycb, jest ich ciągła świeżość, niewiędnąca 
z przebiegiem czasu. Od pojawienia się na scenie 
opery prawdziwie narodowej: Krakowiacy i Górale 
upłynęło lat kilkadziesiąt, niezliczone razy przed­
stawianą była w obu swych częściach — z których 
pierwszej był twórcą Bogusławski, a muzykę u- 
łożył Kurpiński, drugiej I. N- Kamiński z muzyką 
Elsnera — a zawsze > tekst ptłeu dowcipu i bumo 
ru, i muzyka naprzemiau głęboka, lekka, płynąca 
do serca, bo rodzima, zarówno do dziśdnia zajmu 
ją  teatralną publiczność. W przedstawionej wczo 
raj drugiej części pomienionej opery Zabobon etyli 
Krakowiacy i Górale widzieliśmy ogólną usiluość 
ze strony artystów w stósownie obsadzonych ro­
lach, a jeżli gdzie przebiła się jak a  niedokładność, 
j&k n. p. w oddaniu roli Stacha przez p. Zródel- 
skiego zamiast przez p. SochaczoT, skiego, to tylko 
przypadek był tego przyczyną. Podziwiać należało 
wytrwałość p. Bendy, który grając rolę Bartosa, 
w ciągu doi trzech występował w pięciu głównych ro 
lach, a ciągle widać w nim było tę samą rzeżwość 
przejęoie się jak  gdyby po należytym odpoczynku, 
Paai Rapacka w roli Basi odśpiewała pięknie aryą 
w jaskini, i w ogóle chóry nie pozostawiały nic do 
życzenia. Tańce Górali i Krakowiaków oddane z 
właściwym wdziękiem urozmaiciły przedstawienie, 
w którym główniejsze role przypadały pp. Ekerom 
pannie Safir, p. Ładnowskiemu ojcu, p. Jano 
wskiemu, a wszyscy odegrali je  starannie. Pan 
Hennig w roli Mieobodmucha bawił ciągle nieprze 
sądną komiką i w końcu trafnie zaimprowizowa 
nemi zwrotkami, zastósowanemi do okoliczności, 
wywołał huczae oklaski, które się ponawiały za 
każdą zwrotką odśpiewaną przez innych również 
artystów.

O północy odbyło się jako intermezzo reduty 
niezwykle pełnej i odznaczającej się pięknemi ma­
skami przedstawienie w teatrze Wesele przy la­
tarniach, w którem występował znów p. Bonda, 
p. Bendowa, p. Modrzejewska i p. Morska. Pomi­
mo niezwykłej pory, gra artystów była równie 
swobodna jak  staranna. Teatr mrowił Bię, że się 
t k wyrażamy ściśniętą grapą publiczności, i loże 
dość niestety! puste na Krakowiakach i Góralach
ledwie objąć zdołały widzów.

Przyjechali do Krakowa od 21  do 2 2  stycznia.
HOTEL POLLERA: Henryk Izrael inspektror a 

Czechowice, Leonard Hzhn kupiec a Sangerbergu, 
Gustaw Gewahner właś. fabryk, z Berlina, Wincenty 
Brookl ofieyalista prywatny i  Łsncuta, Antoni Fuchs 
z Wiktorowie, H. Herhirdt kupiec z Lipska, Frydryk 
Brunek oficer pruski ze Lwowa, J. Ą. Hochrath kupiec 
z Prus.

HOTEL DREZDEŃSKI: Hr. Edwardowa Lubień 
aka z Galicyi, 8. Winter właś. dóbr, J. Nepko dyr, 
hut a Lewocay.

TitiSgÓ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Krakauer Ztg i Gaz. Lwowskiij. 

Z a w i a d o m i e n i a :  Sąd kraj. lwowski pp. Juliu- 
sia i Emeryka Tarczyńskich o nakazie zapł. Janowi 
Pellechowi sumy weksl. 550 złr. kur. Dr Kratter.
T enże sąd  A ntoniego Polnarowicaa o w pdanym ma 
prawie przez Jana i Maryannę Śliwińskich o uznanie 
ich w równych ozęśoiach właścicielami realności pod 
1. 138 % i dozwolenie intabulowania się na tejże; ust. 
ro*p\ 29 styoznia; kur. Dr Fraeukel.— Tenże rąd 
Karola Parielskiego o nsk. zapł. domowi handlowemu 
O. M. Braun sumy weksl. 200 złr.; kur. Dr Kratter. 
Tenże sąd Arona Fichmanna o wydaniu mu pozwu 
przez Perlą Robnera i Etlę Fichmannową o zapłać. 
80 złr.

L i c y t a c y e :  W d. 6 marca sprzedaż realności
pod 1. 573 w Bodzanowie, cena wyw. 1800 złr.

P o s a d y :  Ofioyała pocztowego w okręgu gal. dy- 
rokcyi poczt. (600 złr.).

Gospodarstwo, priemysl i handel
■ A ra k ó w  19 stycznia. Z powodów w zeszłem 

sprawozdaniu uaszem wyłuszczonych, były znowo 
dowozy na granicy Królestwa Polskiego nadzwy- 
c taj skąpe. Rozumie s ię , że co było na targowicy, 
r ukupiono chciwie i po lepszych cenacb, miano­
wicie wyborowe gatunki. Płacono najlepszą psze­
nicę po 34—36 złp., średuię po 28—30—32 złp. 
ordynarną i zrosłą po 24—25 złp. Żyto 20 '/a do 
24% , a najpiękniejsze po 2 2 — 23 złp. za korzec 
warszawski. Wreszcie zbóż nie zaszła od ostatnie 
go targu żadna zmiana.
'W  K r a k o w i e  przewozowy handel był także 
mrdzo ograniczony, po cenach zeszłotargowych. 

Na miejscową potrzebę więcej było pokupu i w 
• góle targ miejski od tygodnia więcej się ożywił. 
Przyczyną tego jest ustanie dowozu z Węgier (przez 
loszyce), całe bowiem transports węgierskie zwró­

ciły się w ostatnich dniach ku Lwown, gdzie ceny 
zaaozme są wyższe. Gdy i galicyjskie zboże od 
Rzeszowa a nawet już i od Tarnowa, ku Lwowu 
się zwróciło, dał się czuć brak na targowicy na- 
Sżoj, a  młyny okoliczne zmuszone były do saku 
>u z górą sta korcy białej pszenicy z Królestwa 
5oUkiego, przeznaczonej na przewóz do Prus. Pła- 

c ły ją  po 37—38 złtpolskich za 172 funty wie­
deńskie, transito to jest cło obehodząe w sposób
0 jakim nadmienieliśmy w Nrze 281 Czasu (ob. 
„Sprawa głodowa"). Niemniej było poszukiwane
1 żyto; płacono za 162 funty wiod. żyta galicyj 
skiego po 5 60 — 5.75 wal. austr.; węgierskiego 
żyta uie było wcale. Jęczmień płacono po 4.25 do 
4.50 za korzec. Owsa nawieziono bardzo wiele 
z za Wisły, i odbyt był znaczny lecz po cenie o 
5—10 centów zniżonej. Nasienie koniczyny poszu­
kiwane w obu barwach, cena nie zmieniła się.

Nowe towarzystwa ubezpieczeń w Warszawie.
Z powodu zamierzonej reorganizacyi rządowej 

dyrekcyi ubezpieczeń w Królestwie Polskiem, po­
dały o koncesyę dwa nowe towarzystwa prywatne. 
Na jednego czele ma stanąć bankier Leopold Kro- 
nenberg, i temu lepsze powodzenie rok u ją ; ca cze- 
e drogiego bankierzy: Sam. Ant. Fraenkel i Ja- 
iasz Wertheim. Dyrekcya rządowa zatrzymaje so- 
)ie nadal wyłączność zabezpieczania nieruchomo- 
lici od ognia, inne zaś gałęzie swych czynności 
dotychczasowych, jako  to: zabezpieczanie rucho­
mości, transportów lądowych i wodnych, a prawdo­
podobnie i życia, pozostawia kookurencyi prywa 
tnej.

Ceny targowe w Wrocławiu 
dnia 19 stycznia.

za szefel: srebrnych groszy
. S/io.doy b ia łe j ...................... • .............  64— 73— 80

„ czerwonej................ ................ 60—70—76
„ zrośniętej................ ................ 5 2 - 5 4 - 5 8

ż y ta ......... ................... .. ................  52—54—55
jęczm ienia......................... ................  36—40—45
ow sa.......................................... ................ 2 6 - 2 8 —31
g ro ch u ...................................... ............... ' 5 5 - 6 0 - 6 5

za 150 funtów srebr. gr.
rzepaku zim owego................ .........  266—286—296

„ letniego.................... .........  230—240—255
w rzoskw y............................... .........  283—298—308
lo iank i...................................... .........  1 8 8 -1 9 8 —208

za 100 fantów talarów
koniczyny czerw onej........... ...........  14—16—18%

n b iałej.................... ...........  15—19—21%
ty m o tk i.................................... ........... 9 '/4— 11—12%

Przegląrl polityczny.
D epesze  telegraficzne.

P e s z t  21 stycznia. Magyar VUlag pisze: Oko 
licz mści zaszłe w ciągu lat 17 i wady prawo 
d wstwa z roku 1848 muszą być wzięte w ra­
chubę przed faktycznem przywróceniem stanu pra 
w dago.

K o p e n h a g a  20go styoznia. Reskryptem kró 
lewskim Rada państwa zwołaną została na 5go 
lutego.

P a r y ż  19 stycznia. Mómorial Diplomatiqueste- 
uowczo zaprzecza, aby Francya miała przedwcze­
śnie porzucić Mexyk. Gabinet wasbingtoński nie 
nalega na spieszne postanowienie. Słychać, że bar. 
S^illard nda się do Mexykn z własnoręcznym li­
stem Cesarza Napoleona do Cesarza Maksymiliana

P a r y ż  19 stycznia wieczór. Monitor wieczorny 
donosi: D)wódxca prowiocyi Tarragony (w Arra- 
gooii) przeniósł główną kwaterę swoją do Reus i 
urządził kolumnę ruchomą z 800 ludzi przeciw 
bandom powstańczym, które pojawiły się w oko- 
lioy.

P a r y ż  20 stycznia. Monitor donosi: Prim znaj­
dował sie onegdaj w Lterena, a  w czoraj w Fre- 
geual; oba te miasteczka leżą między Andaluzyą 
a Portugalią.

P a r y ż  21 stycznia. Monitor donosi: Ostatnie 
wiadomości z Hiszpanii mówią, że Prim nie prze­
prawił się jeszcze przez granicę portugalską. 12 
b.talionów piechoty i szwadron ułanów oddano pod 
rozporządzaluość g u b ern a to ro w iT arrag o n y , aby 
rozpędził bandy.

B a j o n n a  19 stycznia. Według doniesień z Ma­
drytu z 18go, panuje tam spokojność, ale krążą 
wieści o powstaniach na prowiocyi. Natomiast za­
pewnia Crespondencia, że pogłoskom tym nie nale­
ży zupełnie przypisywać wiary. Sądzą, że rząd 
przekonawszy się, że ludzkie jego postępowanie 
żlo zroznmianem zostało, chwyci się surowych 
środków.

M a d r y t  19 styoznia po południu. 8tudenoi|
usiłowali zawichrzyć spokojność w Waleocyi, ale 
zamiar ich nie odniósł skutku.

M a d  r y t  20 stycznia. Alkad miasta Fregena 
w południowej Estrcmadurze w pobliżu granicy 

Andaluzyjskiej) donosi, że powstańcy przybyli tam 
o le j wieczorem , zażądali żywności i mieli za­
miar przenocować; dowiedziawszy się jednak, że 
wojska nadciągają, wyruszyli spiesznie o godzinie 
H  dążąc ku granicy. Wszystko każe przewidy­
wać, że nocą weszii do Portugalii. Wszędy panuje 
spokojność.

B u k a r e s z t  19 stycznia. Na jednem z osta­
tnich posiedzeń Izby rząd zaczepiony został na 
tarczywie, lecz opozycya znalazła się w mniejszo­
ści. Na żądanie księcia prezes Izby Jepureaao po­
dał się do dymisyi, a książę mianował jego na­
stępcą N. Kalerdżiu.

N o w y  J o r k  10 stycznia. Sekretarz stanu spraw 
zagr. Seward pisał do posła amerykańskiego w 
Paryżu Bigelowa, żo stósunki przyjacielskie mię­
dzy Uaią a Francyą zostałyby nadwerężone, jeśli­
by wojsko francuskie uie opuściło Mexyau. Amery 

a uieuzna wcale Cesarza Maksymiliana, choćby 
awet Francya odwołała swoje wojsko. Seward 

nie ręczy byuajmaićj, aby Unia nie miała przeszka 
dzać utrwaleniu się cesarstwa mexybańsbiego. — 
Kongres proponuje wydanie nowych bonów w ce- 
'a  umorzenia długu publicznego w ciągu lat 40.

Zajście w Rzymie z bar. Meyeadorfsm, o któ 
rem dziennik nasz doniósł najpierwej w Nrze 4 

b ., daje przedmiot do różnych tłumaczeń i do 
mysłów. Telegrafowano nam w sobotę z Paryża o 
zerwania stosunków dyplomatycznych między Pe 
tersburgiem a Rzymem, o czem zresztą korespou- 
deot nasz rzymski dawno już donosił, lubo nie ja ­
ko o fakcie już zaszłym, lecz jako o eweutualno- 
Ś J  przewidywanej. Dziś dodać możemy, labo nie 
z rzymskich źródeł, ani też z takich, za które od 
powiadać chcemy, że bar. Meyendorff o trzy m ał 
miecenie przeproszenia Ojca ś ., poczem odwo- 
anym zostanie, aby zostawić miejsce następcy, 

I dyż rząd rosyjski nie obce zrywać stosunków 
yplomatycznych. Nie sądzimy jed n ak , aby ba­

ron Meyendorff z własnego popędu nniósl się 
tak dalece, aby pominął same nawet formy dy­
plomatyczne; owszem mniemamy, że czynił to z 
uakazn. Gabinet petersburski chciał się może prze­
konać, jakie wrażenie sprawi w Europie to po­
wtórzenie roli Menszykowa przed Głową Kościoła 
katolickiego. Uznaoie więc stósowności tego po 
stępku lub wyparcie się go i zwalenie go na o 
sobistość p. Meyendoiffa, a wreszcie rozkaz prze­
proszenia Papieża, zawisły od skutku sprawio­
nego tym wypadkiem w Europie, a mianowicie 
w Wiedniu i Paryżu. Prawdą jest wszakże, że 
stosunki dyplomatyczne między Rosyą a Rzymem 
1 j  1 so dla pierwszej są z korzyścią, bo kiedy po­
seł rosyjski prowadzi intrygi w Rzymie, Głowa 
icścioła katolickiego nieposiada reprezentanta w 

Petersburgu. Mem. Dipt, zapowiada odsłonięcie 
projektu mającego na celu wytępienia katolicy /.mu 
w Polsce i połączenie się kościoła protestanckiego 
z prawosławnym, i że projekt ten od wielu lat 
rozpowszechnianym był w Anglii i Ameryce. Mim. 
Dipl■ nic nowego nie powiada; ale wnosaąc z tego 
d loiesienia, niewie dobrze, o co idzie. Wytępienie 
katolicyzmu przez Rosyę uie jest dopiero proje­

ktem, lecz się odbywa od lat wielu na Litwie, a 
od powstania ostatniego w Kongresówce. Co się 
zbś tyczy jedności kościołów schizmatyckiego i 
protestanckiego, było to manewrem polityki Cara 
Mikołaja, który chcąc sobie zjednać opiDię publi­
czną w Anglii, jak teraz syn jego zjednać sobie 
pragnie takową w Ameryce, kazał przez ajentów 
swych rozpowszechniać traktaty i traktaciki reli­
gijne o powinowactwie kościołów schizmatyckiego 
z episkopalnym.

Wanderer o wiele dalej idzie od naszego ko­
respondenta w przypuszczeniu następstw pomie- 
uiocego kroku p. MeyendorfFa. Utrzymuje on bo­
wiem, że gdy bar. Budberg zapytany w Paryżu 
w tej sprawie, nie mógł dać należytego wyjaśnie­
nia, nie będąo od swego dwora do tego upoważ­
nionym, gabinet francuski zażądał wyjaśnień przez 
posła swego w Petersburgu. Ks. Gorczakow od­
powiedział, że w zasadzie nie ma nic przeciw po­
stępkowi p. MeyendorfFa i nie widzi potrzeby da­
nia mu napomnienia, a tem mniej odwołania go. 
Ojciec Sty — są słowa depeszy rosyjskiej — zu­
pełną ma wolność udzielenia p. Meyendorffowi 
pasportów lab nie; rząd rosyjski na oba te przy­
padki jest przygotowanym. Dalej mówi Wande­
rer, że bar. Meyendorff przestał już w Rzymie 
pełnić jakiejkolwiek urzędowej misyi, a podobny 
los czeka jego następcę, dopóki rząd rosyjski nie 
da świetnego zadosyć uczynienia. Wielce zaś jest 
prawdopodobnem, że gabinet paryzki ujmie się 
za Papieżem i we wszystkich punktach wspierać 
go będzie, a zarazem zażąda od gabinetu wiedeń­
skiego, podobnego postąpienia. Wreszcie Wandę 
rer mniema, a sądzimy, że za daleko idzie tu 
w przypuszczeniach swoich, że oczekują już odjazdu 
posłów rosyjskich z Paryża i Wiednia i pozosta­
wienia na ich miejsca zwykłych chargis d’ ąffai 
res.

Dziś 22 w południe miało nastąpić otwarcie Ciała 
prawodawczego w Paryżu. Niepodobna, abyśmy mo­
gli otrzymać przed zamknięciem dziennika treść 
telegraficzną zagajenia. Monitor algierski donosi, 
że 15go b. m. rozpoczęły się u jeneralnege guber­
natora narady nad użyciem 100 milionów prze­
znaczonych na dzieła publicznego pożytku.

Staats Anzeiger sobotni ogłosił budżet na r. 1866, 
i poprzedza go wzmianką, iż bez podwyższenia 
podatków, dochody się zwiększą; zaś podatki o 
sobiste dla tego tylko wypadną większe, iż zwię­
kszyła się liczba kontrybueutów i w ogóle ludnośei, 
a z nią dobry byt powszechny. Natomiast ubyły 
niektóre opłaty i podatki, albo też zniżona zostały 
taryfy. Ogół przychodów wypada na 156,973,770 
tal. (bez Księstw Hohenzollern, na które przycho­
dzi 263,429 tal.) Dochody zwiększyły się w po­
równaniu z rokiem 1865 o 6 524,996 tal. Nad­
wyżka ta użytą będzie na pokrycie zwiększonych 
wydatków administracyjnych i zakładów rządo­
wych. Wydatki obliczone są w cyfrze dochodów, 
a wyższe są od zeszłorocznych o 6,639,863 tal. 
Budżet rozchodów dzieli się na: potrzeby stałe 
147,700,072 tal., w tej liczbie budżet wojskowy 
40,859,629, marynarka 1,592,563; potrzeby nad­
zwyczajne: 9,273,688; w tej liczbie wojsko 
2,750,000, marynarka 1,588,750. Sprawozdanie 
budżetowe nadmienia w końcu, że gdy w latach 
od r. 1861 do 1864 budżet wykazywał niedobór, 
a  w r. 1865 okalała się nadwyżka, w roku bie­
żącym zachodzi równowaga między dochodami i 
wydatkami.

Rządowy bil reformy parlamentarnej w Anglii 
nic zadowclai racjonalistów ; rozszerza on tylko 
wyborczość, zmniejsza census, ale nie daje nowej 
podstawy prawu wyborczemu. Lord Russell grozi 
usunięciem się, a torysi zawczasu oczekują tego 
rezultatu, aby odziedziczyć po nim władzę. M. Ad  
vertiser m niem a, że parlament nie odrzuci bilu, 
w obawie, aby nie zostać rozwiązanym; gdyż nowe 
wybory — to znaczy tyle, co nowe wydatki dla 
deputowanych, a przyszłych kandydatów.

Daily Telegraph utrzymuje, że angielski podse­
kretarz stanu spraw zagranicznych Layard, podał 
Się do dymisyi.

Samobójstwo admirała) Pareja potwierdza się. 
La Patrie donosi, że admirał odebrał sobie życie 
na pokładzie fregaty „Madryt", która nosiła jego 
pawilon. Utrzymują, że wiadomość o wzięciu go- 
eletty „Caradonga" przez korwetę chilijską „Es­
meralda* przywiodła go do rozpaczy, i niepomogło 
przedstawienie mu przez oficerów, że statek hiBz 
puńaki miał tylko dwa działa a  chilijski 18, i że 
się do tamtego zbliżył pod flagą angielską, a do­
piero wtedy wywiesił chilijską, gdy miał dać o- 
g J a . Admirał Pareja był niegdyś ministrem ma­
rynarki.

Jeżeli się potwierdzi wiadomość wspomniana 
w telegramie z Nowego Jorku, jako Unia domaga 
się bezwzględnie odwołania Francuzów z Mexykn, 
sprawa mexykafiska uiebawem przejdtie w sta­
nowcze przesilenie.

Doniesienia otrzymane w Tryeście z Aten i Stam- 
buła z d. 13 b. m. mówią; że w Izbie greckićj mi­
nistrowie interpelowani o mnicmauą mterwencyę 
państw opiekuńczych, odpowiedzieli, że nie wie 
d tą  o tem ani król, ani rząd, ani posłowie tych 
mocarstw.

Churszyd pasza zamianowany został guberoa- 
tjreni Alepu. Journal de Constantinople ogłasza 
traktat grecko turecki względem stłumienia rozbo­
jów. Dand pasza otrzymał rozkaz zaprowadzenia 
liaij telegraficznych między głównemi miastami Li- 
baun.

Ostatni* depesza telegraficzna „Gza»n“
P a r y ż  22 stycznia. Wczorajszy Monitor wie 

czomy donosi: Prim wszedł dnia 20go b. m. po 
południu do Portugalii, i oddał konie i broń w rę 
ce alkada (burmistrza) w Eacinasola.

B a j o n n a  21 go stycznia. Z Madrytu dout-ssą 
20go: Niespokojaości wybuchły w Reus (w pro- 
wiueyi Tarragona) i w Walencyi. Prowincya Wa- 
leucya ogłoszoną została w stanie oblężenia. Ma­
dryt  spokojny.

Kursa. W i e d e ń  22 styczn a  godzina 2 po po­
łudniu. Metaliki 63 36 — Pożyczka naród. 67.25.— 
Losy z r. I860 84*85.— Akcye banku 761.— 
Akcye kred. 152*30. — Londyn 104*50. — Srebro  
10460.— Dukat 4*99.

HEl>AKTOK OD-OWIEDZ’ALBfY I WYDAWCA 
Ksawery Ifiasłoteski.



CZAS z Wtorku 23 Stycznia 1866

Od Administracji „CZAS0.“
m r  w

Kalendarz ścienny
drukowany ozdobnie 

w f o r m a c i e  a r k u s z o w y m ,  

po cenie 95 centów.

Kalendarz
chromolitografovany

po cenie 50 centów,
i je s t do nabycia tak w Administracyi 
„CZASU*4 w Krakowie, w Ajencyi „ Cza­
s u 44 we Lwowie, (P lac  Halicki N. 1), 
tudzież we wszystkich księgarniach k ra ­

jow ych.

Podziękowanie.
Z choroby zagrażającej memu zdrowiu 

i życiu wyleczony zostałem w Klinice chi 
rurgicznćj Krakowskiej, za pomocą ope- 
racyi przez Wgo prof. D ra Bryka, z głę­
boką znajomością rzeczy i znaną zręczno­
ścią wykonanśj — , i przez cały przeciąg 
leczenia następowego, doznawałem jak  naj­
większej opieki, staranności i troskliwości.

Za to więc troskliwe i umiejętne zaję­
cie się moją chorobą, składam memu do­
broczyńcy Wmu profesorowi Brykowi pu­
bliczne podziękowanie. (78)

Kraków w Styczniu 1866.'
A . K lu m e n fe ld , D r. med.

Ogłoszenie.

N a piętnastem  losow aniu Obligacyj To­
warzystwa Strzeleckiego K rakow skiego, 
w  dniu dzisiejszym odbytem , w yciągnięto 
2 1  num erów , a m ianow icie:
16 , 4 0 , 64 , 6 7 , 8 2 , 1 1 4 , 1 6 6 , 2 3 0 , 
2 3 1 , 2 5 7 , 2 5 9 , 2 6 6 , 3 0 6 , 3 3 3 , 3 5 4 , 

3 7 5 , 3 7 6 , 3 7 9 , 3 8 2 , 3 9 2 , 4 1 1 .
W ypłatę  wylosow anych Obligacyj, oraz 

procentów  po dzień ostatni G rudnia r. b. 
liczyć się w innych, uskutecznia p. Adam 
Kryw ult, kasyer Tow arzystw a, poczyna­
jąc od dnia 1 5  Stycznia 1 8 6 6 .

Kraków dnia 2 8  Grudnia 1 8 6 5 .
W in c e n ty  W o l f f ,  

Prezes.
K a z i m i e r z  M ien isz ,

Król kurkowy.
S .  W iś n io w s k i ,

(163-3)T Sekretarz.

m1
dziłem

rimejszem mam honor zawiadomić 
szanowną Publiczność, iż urzą-

przedaż Kwiatów
w K r a k o w i e ,  w Rynku głównym pod 
L. 23, w domu W s° barona Milieskiego, 
w którem to miejscu przyjmują się ró­
wnież obstalunki na bukiety. Upraszam 
jednak zawsze o 24 godzin wcześniej ob- 
stalować bukiety aniżeli są potrzebne. 

W ola Justowska 18 Stycznia 1866. 
J a n  C z e r w e ń k a ,  Ogrodnik. 

(137-3-)

Katalogów Nasion
off rodowy eh, polnych, leśnych 

i kwiatów,
z Handlu O grodniczego 

J. W. Wendel w  E r f u r c i e ,  
udziela bezpłatnie i pośredniczy w spro­

wadzaniu tychże N asion
K a r o l  Ś c h u b u ł h

w e  L w o w ie ,
przy ulicy K r a k o w s k i e j .

(126-3-4)r

N o w y  z n i ż o n y  
C en n ik

D Y R E K C Y A  _ 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń

od ognia i gradu
k r a  ;jc o  w  i  k ,

podaje niniejszem  do w iadom ości, że Rada Nadzorcza na odbytem  posiedzeniu 
w dniach 17 i 1 8  Listopada r. z. po spraw dzeniu rachunków  rocznych d z i f L l l l  
g ra d o w eg o , na podstaw ie §§. 37  i 3 8  dodatku  do sta tu tu  w spraw ach 
gradow ych, postanow iła , by połowa z pozostałości tegoż działu za rok 1 8 6 5  
1 6 %  od w niesionej zaliczki w ynosząca, Członkom  gotów ką w ypłaconą została,

S tósow nie do  tego  rozporządzenia, otrzymali Ajenci- od Dyrekcyi polecenie, 
aby pom ieniony zw rot za podpisaniem  w łaśc iw ych  kwitów, Członkom wydziału 
gradow ego wypłacali* . .

B ilans szezegółow y z działu gradow ego ogłoszonym  zostanie w raz z bilan­
sem  działu ogniow ego po potw ierdzeniu  takow ych przez ogólne Zgrom adzenie.

Kraków dnia 16  Stycznia 1 8 6 6 . (134-2-3)

W  K ie s ia d e c k i .  — U . K ie s z k o w s k i .

optycznych przed­
miotów

p o d  f i r m  ą:

NeuhOfer i Feiglstock
w Wiedniu,

v e rla tig e rte  K a rn tu e rs tra s se  N r. 51 ,
vis - k -  vis den nenen Opernhause.

-------------- — złr. kr.
Okulary w oprawie stalowćj lab rogo- 

wćj, z najlepszemi szkłami peryskopowe- 
mi, wypukłemi lub wklęslemi . . . .  

Okulary z oprawą w rowku (invisible)
Okulary z oprawą z ł o t ą ....................
Okulary z oprawą złotą po bokach..
O k u l a r y  z oprawą s r e b r n ą ................
Lornetka r o g o w a ................................
Lornetka szyldkretowa........................
Cwlker (Pinzenez) kauczukowy • • •

B „ szyldkretowy • • •
„ „ s ta lo w y .................
„ z oprawą w rowku . . . .
„ sreb rny ......................................
„ złoty . . • • • • • • • • •

Lornetki teatralne, achromatyczne,
lakierowane na czarno . . .  7 

„ w skórę oprawne _. . _. . ■ • 9
„ w oprawie ze słoniowćj kości 12

Malowidła polne i dla artyleryi . . .  24 
Ualowldla zwykłe w najlepszym ga­

tunku ..............................................................6
Mikroskopy, lupy, przybory «lo ry­

sunków, wagi do mierzenia płynów, 
termometry, barometry metalowe lub dre­
wniane itp. po cenach najtańszych.

d P *  Zamiejscowe zamówienia uskuteczniają 
się za pobraniem naleiytości punktualnie, a nie­
odpowiednie przedmioty wymieniają się za od 
powiędnie. (138-2-)T
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M iżćj podpisany przyjmuje zamówienia 
na rozmaite wyroby na kanwie_ włócz­
ką, sznelką lub paciorkami, jako toj 
d y w a n y ,  a n t e p e d y a  d o  ó ł t a r z y ,  c h o ­

r ą g w i e  k o ś c i e l n e ,  p o c i ą g i  d o  d z w o n ­
k ó w ,  e k r a n y  p r z e d  k o m i n k i ,  p o d u ­
s z k i  i  t .  p .  roboią płgską lub strzyżoną, krzy­

żową lub typową.
Wzory przesyłane być mogą przez zamawiają­

cego w jakim bądź kształcie, czy to w rysunku 
zwykłym, czy też w robocie odpowiedniej da- 
wniejszćj, i bez względu na format uowo zamó­
wić się mającego przedmiotu, gdyż w takim razie 
rysunek stósownie przerobionym, powiększonym 
lub zmniejszonym być może.

Na żądanie mogą też przez podpisanego wzo­
ry stósówne być dobrane i na okaz do wyboru 
przesłane. — Również przyjmuje roboty dawniej­
sze zniszczone do odnowienia. (135-2-4)

J a n  K z e p e e k i ,  
ulica Floryańska, kamienica: p. Śliwińskiego 

w Krakowie.

R n r k i  p r z e c i w  a s t m i e ,
aptekarza L e v a s s e u r .

Leczą rychło i niezawodnie najuporczywsze astmy, 
Dostać można w Paryżu u wynalazcy na ulicy 
de la Monnaie 19, w Krakowie u Wgo Brunona 
Miczyńskiego. ( 18- 12- )T

Najkorzystniejsza Kasa oszczędności dla każdego.
Jak można swoje pieniądze jak  D ąjlepiój ulokować, a przytem stać się oraz 

majętnym człowiekiem? Trzeba kupić sobie c. k. austryacki

Los premiowy na 100 zlr.
z  r o k u  1 8 0 4  

w kantorze wymiany KAROLA SPITZERA
w Wiedniu, Wollzeile Nr. 27, 

w ten sposób, że się jako zadatek zaraz płaci tylko 10 złr., reszta zaś 
w kwocie 90  złr. spłaca się w miesięcznych ratach po 5 złr.

L ecz  ja k a ż  j e s t  k orzyść  przy tein?
1. Gra się już podczas wpłaty rat w 7 ciągnieniach, a najbliższe ciągnienia 

nastąpią już dnia Igo Marca, 15go Kwietnia, Igo Czerwca, Igo Września i Igo 
Grudnia, w których zostaną wyciągnięte 

3 wygrane po 250.000 złr.

a PUMITIKS

3 dto po 200.000 „ 
1 wygrana na 220.000 „ 
3 wygrane po 50.000 „

3 wygrame po 25.000 złr.
7 wygranych po 15.000 „
8 dto po 10,000 . vę

12 dto po 5.000 „
2. Musi każden los na 100 złr. wygrać nąjmniej 140 złr.
3. Ponieważ przy dalszem podwyższeniu się kursu nie byłoby możliwem sprze­

dawać losy te na raty po cenie tak taniej, należy się z zakupnem tychże spieszyć.
4. Można sobie w ten sposób jak najłatwiej kapitał uzyskać.
5 .  Otrzyma każdy zamawiający w i t y m  miesiącu, 

jako premię, promessę losów z roku 1800, na którą dnia 
Ig o  Lutego rb., można wygrać złr. 300.000, 50.000 itd.

Raty mogą być spłacone podług upodobania i pierwej. Polecenia przyjmują 
się tylko frankowane i uprasza się przesłać tylko następujące kilka wierszy:

„Herrn Carl Spitzer’s Wechselstube in Wien, Wollzeile Nr. 27.
„Ais Angabe auf StQck der k. k óster. Pr&mien-Lose vom Jahre 1864 zu
100 Gulden senrie icb Ihnen anbei Gulden . . . .  und verpflichte ich mich, den Rest 
von 90 fl. in monatlichen Raten von 5 fl. abzuzahlen. Ferner lege ich 66 kr. ais 
Stempelgebiihr bei.“ (i32-2-3)T

Nie masz żadnego 
l e k a r s t w a ,  któreby 

- w praktyce medyćz- 
1 ^  nćj sprowadziło tak
 ' zupełną przemianę jak

P ig u łk i czyszczące 
krew i  przeczyszcza­
jące p. Cauvin. Naj­
znakomitsi lekarze u- 
żywają ich dziś i prze­
pisują swym chorym, 
wspierając się na za- 
sądzie następujących 

uwag:
Pigułki te są czysto z roślin' przygotowane. 
Mile dla oka i przyjemnego smaku.
Bardzo skuteczne; dźiałanie ich nie wysta­
wia na żadne niebezpieczeństwo, wydzie­
lają z ciała wszelkie zepsute humory.

4) Działają wprost na obieg krwi w tętnicach, 
przywracając i odnawiając krew zupełnie. 

6) Lekarze, którzy rozbioru chemicznego tych 
Pigułek dokonali wprzód, zanim je  swym 
chorym przepisali, jodnozgodnie oświad­
czają, że

Pigułki czyszczące krew i przeczyszczające
p .  C a u v in ,

są najlepszem lekarstwem tego rodzaju aż do 
dziś znanem. Po tak licznych świadectwach, któż­

by mógł wątpić o ich dobrym skutku? 
Dostać można w aptece Wgo B runona M i­

czyńskiego w K r a k o w i e .  (l-6-)T

5£0g ł  o s z e n i e ! ^
W przeciągu 3Ctu dni zostanie cały Skład gotowćj bielizny płóciennćj męzkiej, dam- 

skićj i dla dzieci, wszelkićj wielkości w głównym Składzie, istniejącym w Wiedniu pod 
firmą: ,* C e n t r a l - M e p o t  d e r  e r s t e n  und  j f r i ls s te n  L e in e u w f ts c h e -W te d e r -  
l a i j e  u n d  W tth a n a ta l t ,  T u c h l a u b e n  S ir. 1 1 “  — wysprzedany po połowie do- 
tychczasowćj ceny. Za prawdziwość, czystość płótna, piękną robotę i odpowiedni krój, rę­
czy się — i każda sztuka, któraby nio była odpowiednią, przyjmuje się napowrót.

U e to w e  k o s z u le  i n ę z k l e  n a j l e p s z e j  r o b o ty  r ę c z n ć j  i
Koszule z płótna z przędzy b i a ł ć j .......................................... zamiast złr. 3-— tylko złr. 1~60
Cieńszego gatunku z piersią fałdowaną..................................... zamiast złr 4 60 tylko złr. 2~30
Cienkie koszule Irlandzkie lub Rumburskie .  ..................zamiast zlr. 6-— tylko złr. 3-80
Cienkie koszule Rumburskie z przędzy r ę c z n ć j ...................zamiast złr. 7‘50 tylko złr. 3 50
Najcieńsze koszule Rumb. najpiękniejszćj roboty ręcznćj.. zamiast złr. 10- tylko zlr. 4-50
Lrotowe koszule dam skie n a jp iękn ie jsze j roboty ręcznej 1 haftow ane i
Gładkie płócienne koszule damskie do ściąg a n ia .................. zamiast zlr. A’— tylko złr. 1ł90
Cienkie koszule szwajcarskie, piersi z fałdami . . . . . .  zamiast złr. 5-50 tylko zlr. 3-80
Nowego kroju, w stanie i w piersiach haftowane ...................zamiast zlr. 6 50 tylko złr. 3-50
Eugenie, nowego kroju h a f to w a n e ...........................................zamiast zlr. 7 — tylko złr. 3-50
Marie-Antoinette, koszule kaftanikowe...................................... zamiast zlr. 6-50 tylko złr. 3 - -
Victoria, haftowane z prawdziwemi koronkami valencies.. zamiast zlr. 16-—tylko złr. f —

M aj n o w s z e  d a m s k i e  n e g l i ż y k i  i p ła s z c z e  d o  f r y z o w a n ia  i
Eleganckie, z najcieńszego perk a l u ...................................... zamiast złr. 11-60 tylko złr. 5~50
Z angielskićj materyi, haftowane.............................................. zamiast złr. 18- - tylko złr. 8~5Q
Damskie spodnie z szyrtingu najcieńszego .......................... zamiast złr. 7•— tylko złr. 2~—
Damskie spodnie, haftowane płócienne........................  . . znmiast złr. 6*— tulko złr. 3-80
Damskie gorseciki nocne, g ła d k ie ..........................................zamiasi zlr. 5 50 tylko złr. 2 80
Gorseciki eleganckie, więcój haftowane...................................zamiast złr. 13~— tylko złr. 5 50
Damskie koszule nocne z długiemi rękawami ...................... złr. 3-— 3-60 do 4 50._________

M a jc l e ń s z e  g a c i e  m ę s k i e  p ł ó c i e n n e |
złr. 1-20, 1’50; najcieńsze Rumburgskie 3-20.

Weby irlandzkie 48 łokci  zamiast złr. 34-— tylko złr. 17'
Najcieńsze irlandzkie lub Rumburskie zamiast zlr. 6 0 — tylko złr. 24’—
Dobre płócien chustki do nosa, pół tuzina złr. 1. i-50, 1 80 do złr. 2.
Najcieńsze chustki do nosa , także batystowe, pól tuzina złr. a- , 3.50.

K a  p r a w d z iw o ś ć  i  c z y s to ś ć  t o w a r u  r ę c z y  s ię .
K o s z u l e  n i e p r z y s t a j ą c e  j a k '  n a j l e p i e j ,  p r z y j m u j ą  s ię  n a p o w r ó t .

TU’i n r v  lfftC 7Tll iako rysunki wzorów, przesyłają sie na żądanie. Zamówienia 
W Z O l j  A u e i U l j  z prowincyi za pobraniem należytośći. Przy zamówieniach koszul 
męzkich uprasza się o podanie objętości szyi. (121-2-12)T

Doniesienie lekarskie.

1)
2)
3)

toby ch c ia ł 4 . 0 0 0  Z ł ’l \  
__________ ulokow ać na 12 od sta, otrzy­
ma dla swój pewności w zastaw podwój­
ną w artość tego kapitału, i może w e­
dług updobania kapitał swój po roku 
odebrać._______________________(51-3)

Mający chęć wejścia w ten  interes, ra­
czy się zgłosić pod lit A . K. poste re ­
stante Podgórze.

SYROP CHRZANOWY Z I0 D E M
fPP. GTUMAULT et. Cl' Aptekarzy wiPAKfŻUJ
(SKUTECZNIEJSZY ŚRODEK OD 
i TRANU WIELORYBIEGO
Doświadczenia znakomitszych lekarzy w szpi­

talach paryskich i. ipnych, dziesięć lat powodze­
nia, rozbiór chemiczny dokonany przez mających 
sławę europejską chemików, a szczególnie przez 
uczonego profesora Kleczyńskiego w Wiedniu, 
dowiodły, że jedynie w Tranie Jod znajduje się 
w tak Bzczęśliwśm i dogodnćm połączeniu, jak 
w Syropie chrzanowym z Jodem.

Przygotowany z roślin przeciw szkorbutycznych, 
których nieocenione własności lćczebne wszystkim 

znane, stanowi niezawodny środek w  sła-

Asystent aptekarski E S
nia tuk w kraju jak  i za granicą.

Bliższa wiadomość pod adresem: B .  
we Lwowie pod L. 4981/,.

(108-4)

Do sprzedawania Promes
poszukują s ię  pod korzystnem i w arun­

kami pew ne osoby przez B ankiera
E dw arda MApstadt

(128-1-2) w Wiedniu.

raktycznie i teoretycznie wykształ 
cony E R o n o m ,  który przez 

dłuższy tak czas w kraju jak i za granicą 
dobrami zarządzał, poszukuje umieszcze- 

Bliższa wiadomość w Administrama,
cyi „Czasu." (75-1-3)

:W W 7 £ J u r c z y ć e  w powieeie 
w w  I F ™  Skawińskim, 2 mil od 

Krakowa położona, 200 morgów obszaru 
obejmująca, jest z wolnćj ręki do sprze­
dania. •— Bliższa wiadomość w Kancela- 
ryi Wgo Adwok. D ra Simelsona w K ra­
kowie. (77-1-3)

nabrzmiewania gruczołów na szyi lub do od­
chodzenia m ateryi z głowy, nosa i  uszów, za­
wsze z najpożądańszym skutkiem.

Osoby dotknięte słabością piersiową, a niemo 
gące znieść Tranu, mogą I skutecznie zastąpić go 
Syropem chrzanowym z Jodu.

Środek ten również p o ż y t e c z n i e ,  działa we 
wszelkich słabościach naskórnych i  wyrzutach; 
posiada własności przeczyszczające krew w wy­
sokim stopniu. ; (® -lb-32)

Dostać można w aptece p. Brunona Miczyń- 
'  '  ~  • -  ap-

we
Po­

znaniu w aptece pana E lsn era ; w Warszawie 
w Składzie materyałów aptecznych p.- G alie-go

o zarządu osobnym folwarkiem po-
 ... szukuje się od 24 Czerwca b. r.
E k o n o m a ,  praktycznie obznajomione- 

go z gopodarstwem i dającego rękojmię 
uczciwości. (68-23)

Bliższa wiadomość pod adresem W . i t .  
poczta M i e l  e c.

Osoba

I
w W oli Justowskiej, obok ogrodu an­

gielskiego, z pięknym widokieunj na całe 
miasto Kraków i m ogiłę Kościtis^ki, skła­
dająca się z nowo w ybudow anego domu 
z 5  pokojami, kuchnią, spiżarni i 
nicą, stajnią na 10  sztuk bydł 

w ozow nią, stodo łą , spi

młoda i zdrowa, u z d o l n i o n a
-------------w szyciu i raodniarstwie, życzy

sobie przyjąć w domu obywatelskim obo­
wiązek panny lub klucznicy. W ia­
domość przy ulicy Szpitalnćj Nr. 398/624 
II. piętro w Krakowie. (136 2-3)

k o n i,

i piW- 
8 i parę 
ihlerzem

i drew utnią, z dw om a ow ocow em i ogro­
dami i do 10  m orgów  dobrycp pól, z 
wolnej ręki do sprzedania.

Bliższej wiadomości udzieli tył iściciel 
na m iejscu. (5 i-3 )

-

O r y g i n a l n e  d z i e ł o  wyszłe w 28em wydaniu pod tytułem : i

„Der personliche Schutz“
von J a u r e n t i u s ,

poradnik lekarski w słabościach płciowych, a szczególniój w stanie osłabię 
nia. G ruby tom z 60ma anatomicznemi stalórytami. Opakowane i opieczęto­
wane. Cena 1 tal. 10 sgr. czyli 2 złr. 24 cent. jest do nabycia we wszystkich 
znaczniej&zych księgarniach, a w K r a k o w i e  u p . F .  i i a u n i f j u r d te n a .  

— ^U prasza się uważać na to, że każdy egzemplarz wydania oryginalnego Lau- :___ A.____I tAnn imin nnminMnlnrin _ IKTnnnln v\nd hndnrenoyusza opieczętowany: jest pieozęcią całe jego imię zawierającą.— Wyszłe pod podo- j, 
bnemi nazwami wyciągi i, naśladowania tego dzieła są oczywiście niedokładnemi, błędne- Sr 
mi plagiatami. 1 ’ j (3664 lrfl2 )T  A

Filia c. k. uprzyw.
Towarzystwa

A u s tr y  a c k i e  go
Zastawniczego

W KRAKOWIE,
przy Rynku głównym N. 34 (jr. IV,

w y d a j e  * j
Bilety kasowe procentowe

w kategoryaćh po złr. 1 0 0  —  złr. 5 0 0  -— złr. 1 .0 0 0 .
Bilety takow e wypowiedzialne za dni 10 przynoszą, proc. roczny w stosunku 5  jod Sta 

dto dto „ 3 0  dto dto dto 5 %  „
Nabyte przed godziną 12 południa, procentow ać się będą od dnia 'nabycia 

onych, —  zaś w popołujniow ój godzinie nabyte, od następnego dnia powsyodniego 
procent przynosić będą.

Bilety kasow e dają pryw atnym  sposobność pew nego oprocentow ania sobie 
kapitału często bez pożytku leżącego, dla handlujących i przem ysłowców zaś bę­
dą prócz tego gotową krótko-term ino\vą rim essą na W iedeń. (to  -io-)T

— -  ■ . 1 ■

59 Olilanćrstrassc w Wrocławiu.
W ielki Skład,

wędzonego Łososia i Węgorza,
c lb la g s lt ie  M inogi, W ęg o r zy k i, W ęg o rze  m aryno­

w a n e , R u lad a  z w ęg o r za , S ard yn k i z o liw ą  itp.
Codzibnnie słynne, pięknie i świeżo 

w ęd zo n e  ś le d z ie , hurtem  i p ojed yn czo . 
Znaczny sk<fat] Siedzi w  rozmaitych gatunkach.

„ F .  H a d m a t i ,
(120-2-10) T a u s  W o l l t n  in  P o m i n e r n . “

Knrs papierów i pieniędzy.

K r a b ó w  32 stycz. 
jrebropol. 3t.zaloOzf 

„ nowe obr. - 
Listy *ast.pol.bezk. 
Banknoty poi. 100 złr. 
Ruble ros. za 100 rsr. 
Talary prs»»160 złr. 
Bankn. pros. 100 tal 
Srebro nowe aoatr.. 
Dukat ważny. . . . 
Napoleon d‘or . . . 
Półimperyały rosyjs. 
Listy galio. nowe z k.

* » staro |
Jblig. indem. ,  
Ak. Ł g.bez k. idyw

5 | Metaliki
5} Pożyczka naród 
Akoye banku wied 

„ „ kred.
Losy 6 } * r. 1860 .
Sr r o .................
Ln dyn 10 fnt. uzter 
Dukat pojedynczy.

żądają płacą

115 112
133 120
84, 83 {

498 468
136 J 133;
96} 95 ;

157 154
105 ( 104(
5 — 4 90
8 45 8 30
8 70 8 55

68 — 67 -i-
71 25 70 35
69 50 68 50

173 169

złr. cent.
63 20
66 80

760 1 <—
151 30
84 85

104 80
104 50

4 99

W i e d e ń  50 styc.

6J Metaliki na w. a. 
„ Pożyczka naród,
„ Metaliki na m. k. 
„ Obi. ind. niż. Aus. 
„ ,  ,  czeskie
.  n « wegiers.
. . .  chor. lb.

galicyjs. 
butmkow.

„ „ ,  siedmgr.
Listy  zastawne: 

Banku nar. Iobow. 
4j Galioyjskio. . .

{ Węgiersk. los. 
Boden Cr. austr.

1oźyczki loteryjne: 
Losy poży. z r. 1839 

.  •  • 1864 

. . .  iw o

.  „ 1804
,  Como-Rente 
„ Kredytowe 
„ tryest na 4 j 1 
.  żegl. par. na D.
,  ks. Estcrkaz- 
. Księoia Salin.
. . Psu? -

żądają płacą

59 40 59 25
66 90 66 70
63 20 63 10
83 — 82 —
84 — 83 —
70 25 69 80
71 50 70 50
68 25 67 75
67 50 67 ~
64 — 63 5.)

88 20 88 _
67 50 66 75
75 — 74 50
93 — 91 —

140 50 140 _
78 50 78 =
84 90 84 80
77 90 77 75
16 50 16 ' —

116 50 116 20
109 50 10* 50
78 50 78

76 , . i>-
26 50 26 —
23 22 50

Losy ks. A lan  . .  •
,  hr. St. Geuoil • < 
a miasta Budy . • 
a ks. Windischgr. 
,  hr. W aldstein.
,  hr. Keglevicb . 
n Rudolfa. . .  > 

Akcye bank. i przem. 
Banku naród, austr. • 
Zakładu kredytowego 
Żeglugi par. na Dunaju 
Kolei półn. Ferdynan. 

a rządowej fr.-a .
,  zachodniej o. El. 
a Pardubickiej • 
„ Południowej •
„ Galicyjskiej . • 

Czerniowiec.zwpł. 50®
Kursa zagraniczne.

(t mleri,om«)
Amster. 100 złh. g 3 
Angsg. 100 zł. nr, 
Berlin lOOt a l.. 
Erankf.n.M. 100 
Hamb.100 mark, 
lamdyn 10 fun.
Porvź 100 frank.

34
, |3 {
§*ł
.1*5 3

23 75
22 76
23 . 
15 75 
19 25 
13 bO 
13 50

761 _  
151 40
450 — 

1573 
172 — 
121 50 
1 1 2  -  

175 — 
170 50 
54 —

88 10

83 24 
78 50 
104 95 
41 50

piao«

28 25
32 25
33 50 
15 25 
19 -  
12 — 
13 —

759 — 
151 20
448 -  

1571 
171 80 
121 -  

111 50 
174 - 
170 20 
53 -

88 10

88 15 
78 30 

104 50 
41 45

Waluty.
Cesara, korony . . 

a pół korony
,  dukaty nawa 
,  .  obr?

Złoto al marco 
Napoleondory . . .
S uw ereny ................
F ryderyk i................
Luidory (niemieckie) 
Suwerenv angielskie 
Imperyały rosyjskie
Srebro ......................

a kupony . . . .  
Talary związkowe . 
Pruskie bilety kas. .

L w ó w  19 styczn.

Dnkat . . . . . .
Półimperyał rosyjski 
Bubel srebr. rośyjsk 
Talar pruski . . . .
Listy gal. b: kup. w a.

n n » » n{ k.
Obligi induin a kup. 
Ako kol. gal. b. kiip.

plaoą

14 60 14 50

5 1 4 99
5 1 4 99
4 98 4 96
8 46 8 44
16 25 16 10
8 85 8 80
8 60 8 55

10 65 10 60
8 68 8 65

5 04 85 104 80
105 15 105 —
1 57> 1 57
1 56J 1 553

5 i 4 95
8 71 8 58
1 64 1 61
1 57 1 55

67 38 66 85
70 76 70 19
68 35 67 73
179 50 177 33

żądają
W a m .  20 stycz 

Półimperyały rubli
Obligi skarbowe , 

kupon. .  
Listy zast III okr. „ 

kupon ,  
Listy likwidacyjne .

kupon „ 
Akoye kolei żel.

warsz.-wiedeń. „ 
Akoye kolei żel.

warsz. bydgo. -  
5 ® Pożyczka loteryjna

82 78 

12 49

-

Wrocff 20 stycz. 
Banknoty austryao.. 
Polskie bilety bank .

a Listy zastaw. 
Poznań, List. zast. 4’/,

n » »

Whery* 20 styczn. 
Kenia' 3*?, . . ii

l io a i ly o  20 stycz.
Koneole . . . .

płacą

-  *1 
80 -  
-  65 g

67 25 67 75 
111 75111 33

96 j
78(,
65

ql 11 a i i J

96
78{,

91U

68 65

87)

N o w y  koncertowy FORTEPIAN
angielską mecłianiką, 

do sprzedania.—  Ulica św. 
Jana N. 2 97  II. piętro. (70-2 3)

Propinacja
w  Graj o w ie,

jest do w y d z i e r ż a w i e n i a .  
Bliższa wiadomość w Handlu F. Fried- 

leina. (60-3)

Ogród, stajnia i miefśzkanie od I  
K w i e t n i a  e b . ,  oraz W sypka 

na zboże lub inny skład służyć mogąca 
k a ż d e g o  c z a s u  do wynajęcia w do­
mu Librowsklch N. 252, Wielepole. W ia­
domość w Krzystoforach pierwsze piętro 
Nr. drzwi 21. (63-3)

Ogłoszenie konkursu.
Na opróżnione miejsce

Rządcy
w zakładzie zdrojowym 

S Z C Z A W N I C Y ,

z roczną pensyą złr. 4 8 0  w. a. z doda­
niem wolnego mieszkania, opału i prawa 
do pobierania 2 %  z przypływu taks 
zdrojowych z obowiązkiem złożenia kan- 
cyi złr. 6 0 0  w. a., rozpisuje się niniej­
szy konkurs do ostatniego Lutego b r. 
z nadmienieniem: iż, chcący ubiegać się
0 tę posadę, mają podać wnioski swoje 
franco do Dyrekcyi zd-ojowego zakładu 
w Szczawnicy i dowodnie wykazać od­
byte nauki, dokładną znajorńość języka 
polskiego i niemieckiego, uzdolnienie do 
prowadzenia handlowój rachunkowości
1 korenspodencyi, tudzież nienaganne za­
chowanie się na posadach, jakie dotąd 
zajmowali. (io i-3 )

Ck. Teatr Polski w Krakowie.
W torek dnia 23  Stycznia 1866.

Pan Jowialski.
Komedys w 4 aktach..

Do numeru dzisiejszegi 
dołączają się listy zwrotni 

na pismo humorystyczne ^BAK44 wycho­
dzące we Lwowie.

Pociągi osobowe na kolejach telaznych

Odchodzą:
i  Krakowa do Wiednia 7.10 rano; 3.30po południu — un 

Warszawy i Wrocławia 8 rano — do Lwowa 
10.30 rano; 8.30 wieczór — do Wieliczki 11 rano 

z Wiednia do Krakowa 7.15 rano; 8.30 wieczór, 
z Ostrawy do Krakowa 11 rano,
z Granicy do Szczakowy 6.30 rano; 11.27 przed połu­

dniem; 216 po południu, 
z Szczakoicy do Krakowa 3.51 po południu; 
ze Lwowa do Krakowa 6.10 rano; "• *<> wieczór, 
z Przemyśla do Krakowa 9 rano. 
z Wieliczki do Krakowa 6-40 wieczór, 
z Mysłowic do Krakowa 1 po południu;

Przychodzą:
do Krakowa z Wiednia 9.45 rano; 7.45 wieczór — z Wro 

darcia • Warszawy o godzinie 9.45 rano; — z Mi- 
słowie i Szczakową 5. 21 wieczór;— *e Lwowa '*61 
po południu; 6:11 rano — * Wieliczki 6.16 wieczór 

do Przemyśla z Krakowa 4.43 po południu; 
do Lwowa z Krakowa 8.29 rano; 8.38 wieczór, 
do Wiednia z Krakowa 5.17 rano; 7.37 wieczór; 
do Mysłowic z Krakowa 13. 10 w południe; 
do Szczakowy z Krakowa tl.42  rano.

♦4«

Czcionkami Drukarni „CZASU44 W . Kirchmayera. Rządzca Drukarni Seweryn Dobrzański.


